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Przypomną sobie czytelnicy nasi, ża przy 

łozpraw&ch nud etatem M inisterstwa rolnict tu 
w Kole polskiem poaniesione zostały pewno oba
wy co do traktatu handlowego z Rumun,ją, któ
rego odnowienie ma już wkrótce przyjść do 
nkutnu. Co dało powóa do tych obaw, nie niomy 
dokładnie, dość, że wskazano wówczas na 
pewne objawy, z kiótychby można wnioskować, 
i*  Rząd austrjacki przychyla się do zezwolenia 
w nowym trak.ucie na częściowe przynajmniej 
otwarcie grauicy audrjackiej dla bydła rum uń
skiego To spowodowało — jak wiadomo — Koło 
polskie do upoważnienia p. Roma,Łkana, ażeby 
p rawę odnowienia traktatu z Rumunią poruszył 
przy rozprawach Izby poselskiej i ażeby wska
zał, jak wielkiej doniosłości dla rolnictwa w o- 
góle, a dla rolnictwa kraju naStego w szczegół 
nosei, byłob,. zezwolenie na taką zmianę w sto
sunku do Ru.nunji i że leży to w najzywolniej
szym interesie rolnictwa, ażeby granica rumuń
ska nietylko z mkąiętą została i nadal dla bydła, 
lecz »żeby także cła od zboża były na niej 
ustanowione w takiej samej wysokości, w jakiej 
istnieć będą na cuŁ-j oresztą granicy austrjac- 
kiej, tj. w wysokości cel i ń mieckioh. Wreczcie 
podniesiono na owem posiedź, niu Koła polskiego 
z w iekim  naciskiem i tę okołicudość, że w in te
resie naftowej produkcji galicyjskiej leży, ażeby 
z nowym traktatem uttały ulgi ełowe dla ru
muńskiej nafty surowej.

Równocześnie prawic i w Sejmie węgier
skim odezwały się ponowmo głosy w sprawie 
traktatu z Rumunją, obudzone temi samemi oba
wami, jakie spowodowały Koło polekie do "aję* 
e>a się tą sprawą P . Euyedi interpelował Rząd 
tamtejszy o podst yy, na jakich ma być osnuty 
nowy traktat z Rumuują, a motywując interpe
lację oświadczył, i* *,ę obawia, ażeby  granica 
rumuńska nie została ponownie otwartą dla b y  
dła, w których to obawach utwierdza go fakt, że 
„ministrowie handlu Uk węgierski jak lam trjac- 
ki poczynili ju i  zar ądzenia, k tćre ly  nmożliwiły 
na przyszłość import bydła rumuńskiego*.

Tak więc . w Węgrzech istnieją ta same 
oDawy co i u nas co do iduowienia traktatu 
handlowego z Rumunją. Węgrzy tak sumo oba- 
wiająsię, że traktat ten nie dość uwzględni interesa 
rolnictw a, że je w danym razie nawet poświęci 
interesom wielkiego przemysłu. Nie mniej przeto 
Neue fr. Presse zwala całą winę na Polaków, że 
pertraktacje z Rumunją idą tak trudno. Oma
wiając przemówienie p. Rumaszk&na w sprawie 
traktatu przychodzi ten dziennik do konkluzji, 
te  tylko Polacy obstają za utrzymaniem zamknię
cia granicy dla bydła i kończy patetycznym wy- 
luzykL kiem : „Polacy idą zawsze przeciwko
Austrji 1*

C y Węgrzy są także przeciwko A ustrji? 
możemy zapytać z równem pi .weno. Jeżelioy bo
wiem strzeżenie interesów rolnictwa znaczyło 
tyle. co sprzeciwiano się inteiesom państwa, to 
Jużciz W ęgrzy zasłużyliby o wiele więcej na po
wyższy za n u t niż Galicja, bo uni o wiele lepiej 
obstawać umieją za swojemi interesami. Ale takie 
rozumienie rzeczy jest specjalną właściwością 
N . fr- P r  Dla nas zaś przedstawia się ona co
kolwiek inaczej.

Austrja nie jest ani państwem wyłącznie 
rolniczem, ani wvłącznie przemysłowem. Dwie 
afery interesów, rolnicza i przemysłowa, istnieją 
w niej obok siebie, a wywierając wpływ na jtj  
tycie społeczne i polityczne, ścierają się nieraz 
nilnie i ta zwycięstwo odnosi, która się okaże 
8ilnief8zą. Nie nuż. tu  też powiedzieć, że ta albo 
owa sfera działa wyłącznie w interesie państwa, 
a druga mu się sprzeciwia, obiedwie są ważne,

obiedwie są źródłem bogactwa państwa. W da
nym zaś razie nie powinno chodzić o to, która 
sfera którą pognębi, lecz o to, czy interesa jednej 
nie zostaną poświęcone interesom drugiej. Jedna
kowoż i co do traktatu rumuńskiego nie chodzi 
o to, ażeby rolnictwo stanęło na przeszkodzie 
industrji, ażeby ograniczyło pole jej zbytu, lecz 
o to jedynie, ażeby nie poświęcono go zupełnie 
interesom industrji.

Przesilenie rolnicze przybrało w Austrji 
greźne rozmiary, temu nikt nie jest w stanie 
zaprzeczyć. Zbyt zboża i chów bydła jest głó- 
wnem a często wyłącznem źródłt m dochodów 
rolnika. Otóż putrzeha uważać na to, ażeby tra 
ktat z Rumunją, którego odnowienie zabezpieczy 
industrji bezsprzecznie znaczne pole zbytn, nie 
Usunął tych źródeł i przesilenia rolniczego nie 
podwoił. Oto się stara Delegacja polska, a sta
ranie to jest jej obowiązkiem nie jako Delegacji 
p o l s k i e j ,  ale jako reprezentacji kraju rolni
czego Mamy też nadzieję, że jej od starań tych 
nic odwiodą dziwne napuści Neue freie Presse.

Sprawa przemysłu w Sejmie.
XIV.

Wydział kraj., który te ostre słowa krytyki umie
ścił w 8wem sprawozdaniu, już dawniej przyszedł 
był do przekonania, że uposażona w szczupły za
kres działania k u r a t o r j a  d l a  s p r a w  p r z e m y 
s ł u  d o m o w e g o  i d r o b n e g o  nie zdoła ziścić 
nadzioi, jakich po władzy czuwać mającej nad 
rozwojem krajowego przemysłu powszechnie ocze
kiwano.

Wydział kraj. w swem sprawozdaniu z „czyn
ności w sprawie przemysłu domowego i drobne
go* z d. 18. września 1882 r. (LW . 88795/92 
all. sejm. spraw 78 str. 2) pizysnał, że wpraw
dzie w ciągu swej blisko trzechletniej działalno
ści oddała k u r a t o r j a  sprawie przemysłu do
mowego i drobnego niepoślednie usługi, hcz  
„ m e  z d o ł a ł a  z a s t ą p i ć  p r o j e k t o w a n e g o  
p i e r w o t n i e  o r g a n u ,  m a j ą c e g o  d z i a ł a ć ,  
p r z y  u d z i a l b  w ł a d z  p a ń s t w o w y c h ,  a 
u p o s a ż o n e g o  w pewną władzę i s a m o 
d z i e l n o ś ć .

Na podstawie statutu organizacyjnego k u- 
r a t o r j i  nie można było rozwinąć żadnej donio
ślejszej dla sprawy przemysłu działalności, k u 
r a t o r j a  bów.em żadnej Samodzielności i władzy 
od samego początku nie posiadała.

Wreszcie sami członkowie kuratorji przyszli 
do przeświadczenia, że przy środkach, jakiuini Ku
ratorja rozporządzała, uziałalność jej dla spi swy 
przemysłu n i e  m o ż e  b y ć  w y d a t n ą .  W prze
konania, że stanowcza reforma ustroju opieki nad 
przemysłem krajowym jest gwałtownie potrzebną, 
e z ł o n k o w i e  k u r a t o r j i  z ł o ż y l i  s w o j e  
m a n d a t y .  Uczynili to dla nadania silniejszego 
nacisku żądaniom reformy. Woleli bowiem ustą
pić, niż tworiyć instytucję o b a r c z o n ą  w i e l k ą  
o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą u b y w a t e l s k ą ,  a poz
bawiona możności działania *).

W płoniła s.ę więc potrzeba zastąpienia ku
ratorji innym organem, uposażonym w szerszy 
zakres działania. Potrzeba donioślejszego i bez
pośredniego wpływu na sprawy z rozwojem prze
mysłu krajowego związane ujawniła się jeszcze 
wyraźniej, odkąd centralna kom isja, rozpo
rządzająca licznym zastępem wytrawnych 
znawców i miłośników różnych gałęzi prze
mysłu obudziła w kraju u z a s a d n i o n ą

, Sprawozdanie komisji kultury kraj. o przedłoże
niu Wydziału kraj. w sprawie przemysłu domowego i 
drobnego s <1. 12. pażdz. 1882 ao 1. 921 sej. alleg. 135 
str. 2 (referent poseł Merunowicz)
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Jim n m n  im b l
Ustąp z  dziejów sceny polskiej we Lwowie.

Napisał 

Aż. achi.Ur- Peploweki.

(Ciąg dalszy.)

lniryg&utki, subretki, stare kobiety grywała 
Karolina Pieściorowska (zmarła w roku 1816). 
Część ról po niej objęła jastępm e P o lle n a  Rut- 
fcowska (od r. 1816 — 1820) S io s tra  jej Aniela 
Rutkowska (w roku 1821 zaślubiła Szczęsnego 
Starzewskiego), uczennica warssawokiej szkoły 
dramatycznej, założonej przez Boguaławsaiego, 
wystąpiwszy po raz pierwszy we Lwowie w 
„Pusrczy pud Herraanstadtem" (3. stycznia 1^16), 
zajęła o draż u stanowisko pierwszej kochanki 
(Julja w „Romeo i Ju lja ,“ Alzyra w „Azyrze,* 
Arycja w „Fedrze“, Ludwika w „Intrydze i mi- 
łuści) Posągowa piękność choć raziła zrazu bra
kiem czucia i sztucznem pozowaniem, która to 
Wmdą była wówczas ogólną na sci nie warszaw
skiej, biała się Rutkowska wkrótre ulubienicą 
publiczności, której względy później w zupełuo- 
śri usprawiedliwiła.

Role naiwne i kochanek w komedji grywały 
Teofila Marecka (od roku 1821). później Rudkie- 
wiczowa i Tekla K ostrzew iła (zamężna Nowa- 
kowsza). Kostrzewska grywała też z powodze
niem role chłopców. Popisową jej rolą był „Uli
cznik paryzki".

Role komiezne i charakterystyczne powierzo
ne były Salowej (cd r. 1816).

roczet artystów otwiera J:m Nepomucyn Ka
miński, gryw»ł rzadko, gdyż przei iężony zaję
ciami kierownika sceny i pracam litersckiemi. 
kie miał ezacu na studjowanie ról. Właściwą 
sferą ta lm tu  Kamihskiego były poważno chara 
Lteryscyczne zole w tragedji, dramacie i komeaji, 
(tUgulus w „Regulusie,* M iaucjusz w „Koryo-

l&nie," Boratyński w „Barbarze", Prezydent w 
„Intrydze i miłości*, Odoardo w ,F  nilji Galotti" 
wreszcie Makbet) oddawał je z prze ęciem i z ro 
zumieniem. Żywo i trafnie oddawał Kamiński 
role charakterystyczne (Muller w „Popielatym 
człowieku," Harpagun w „Skąpcu", Ekonom w 
„Krakowiakach" część II). Przeciążony coraz to 

'zrastającym nawałem pracy, nsuwał się 
Kamiński stopniowo ze sceny od icku 1821 
zwłaszcza, że i, głos mu nie dopisywał. 
W miejsce swoje wysuwał Kamiński Leona Bud
kiewicza, zdolnego komika zwłaszcza w komedji 
francuskiej. Role intrygantów i czarne charakte
ry, jakiemi go w późniejszych latach obarczano, 
nie leżały w zakresie jego talentu ,s).

Czoło trupy lwowskiij sta u wił od r. 1811 
Antoni Benzu, bobaor i ku hmiek tragiczny 
(Hamlet, Król Lir, Cyd, Koryolau, H.potit w 
„Fedrze*, Karol Moor, Fiesko, Poza „Don 
Karlosie", Ferdynand w „Intrydze i miłości", 
Przemysław w „Ludgarze", Zygmunt August w 
„Barbarze"), i pozostał na tern stanowisku do r. 
1842. Z biegiem czasu ustępował role w dra
macie Sosnowskiemu, pozostawiając sobie li role 
tragiczne. W tyiu czasie bvl Benzi w sile wie
ku i męzkiej piękności, wymowny, doskonały de- 
klamat r, słowem nieporównany bohater tragi
czny. Do powodzenia Benzy na scenie przyczy
niały się wielce warunki fizyczne, piękny wzrost, 
twarz długa wyrazista, ruchy powauie, okrągłe, 
dźwięczny i donośny głos. Krótko mówiąc był 
to uosobniony ideał aktora. Grał spokojnie, swo. 
bodnie, naturrlnie, daleki od pseudoklasycznego 
patosu. Jedynym zarzutem, jaki można było 
Bfenzie uczynić, był brak pracy i zbytnie spusz
czanie się na chwilowe natchn ien ie .a6)

Role trzpiotów, waletów, szambelanów, dwo
raków, grywał z powodzeuiem Szczęsny Starzew-

2S) Radkiewicz zaczął zawód sceniczny e, trupie Ba 
nora z Królewstwa, którś starosta Kłitszewski » r. 1817 
„prowadził do Krakowa. Radkiewicz zajął wuet na scenie 
krakowskiej pierwszorzędna stanowisko, a w r. 1819 objął 
nawet jej kierownictwo. W listopadzie rokn następnego 
przeniósł się do Lwuwa.

u ) patr *: „Pszczoła polska." W Chłędowskiego,r. 1820 
tom. Ili. itr. 271-285, 380—386.

o b a w ę ,  że w sposób stanowczy dążyć bę
dzie do j a k  n a j d a l e j  s i ę g a j ą c e j  c e n 
t r a l i z a c j i  całego zarządu szkolnictwa prze
mysłowego w Wiedniu z pominięciem autonomi
cznych organów krajowych.

Groźba takiej centralizacji i obawa nadania 
rozwijającemu się przemysłowi krajowemu błę 
dnego, z nieznajomości potrzeb narodowych i 
miejscowych płyńąćego kierunku, na wypadek, 
jeż.liby  w działaniu - c e n t r a l n e j  komisji w 
Wiedniu nie pośredniczył a u t o n o m i c z n y  o r 
g a n  f a c h o w y ,  którego głos ustawodawczo 
miałby zapewniony posłnch, była silniejszą, ni- 
źli nadzieja rychłej naprawy krzywd ekonomicz
nych tylesrotnie przez zarząd centralny Galie,i 
wyrządzonych.

Obawa zupełnego przez Rząd zcentralizowa
nia szkolnictwa przemysłowego okazała się w
obec systematycznego pomijania w budżecie pań
stwowym potrzeb krajowych, w obec nieprzy
chylnego aspocobi.nia dla żądań krąjn w odno
śnych zarządach centralnych tern bai dziej uspra
wiedliwioną, że k o m i s j a  c e n t r a l n a  / s a 
mego początku dała dowód, iż z potrzebami tego 
kraju, którego nadzór pod względem przemysło
wego wychowania publicznego jej powieriono, 
liczyć się nie zamierza.

D o w ó d  n& to zn&chodzimy w mamorjale 
komisji centralnej, wręczonym na podetawie
uchwały komisji z dnia 31. stycznia 1882 c. k. 
Rządowi.

W  memorjale tym wyrażone są zasady, któ
re mi komisja centralna w swem działaniu kiero
wać się zamierza.

Dla kraju jak nasz biednego, przemysłowo 
nierozwiniętego, i przez długie lata nieprzychyl
nych Rządów zaniedtywanego, potrzeba było w 
kierunku szkolnictwa przemysłowego uczynić bar
dzo wiele, pracować bardzo roztropnie i na pod
stawie dokładnej znajomości jego warunków eko
nomicznych i etnograficznych.

Czegóż jednak mógł się ten ubogi i żadnego 
przemysłu ruzwiniętego nie posiadający kraj spo
dziewać od centralnej komisji, skoro ona za za
sadę w swem postępowaniu przyjmuje taki 
abzolot:

„Centralna komisja stawia jako zasadę, że 
nie wystarcza jej do założenia jakiejkolwiek 
szkoły przemysłowej fakt, iż w j&kiemś miejscu 
znachodzi się pewna liczba przemysłowców, lecz 
inicjatywę w założeniu szkoły przemysłowej we
źmie tylko tąmj gdzie życie przomysłowe istnieje, 
gdzie warunki rozwoju są. niewątpliwe, gdzie 
charakter pewnego fachowego przemysłu jes t tak 
ja-ny i widoczny, odpowiedni kierunek wy 
cnowania fachowego przemysłowego staje się ko
nieczny. Wszędzie indziej, gdzie tych mumion 
nie ma, ani szkoła zawodowa, a r  szkoła uzu
pełniająca nie są potrzebne", [str. 29 1. tomu 
Centralb^att fur daj ęem rbliehUnterrUhtm orsen  

Oesłerreich}.
MniejbZa o to, że wypowiedzieae tu ogólniki 

mogą być w każdym wypadku według mniemania 
i d o b r e j  w o l i  tłumaczone. Mniejsza o to, że 
je s t o  nieuchwytne i niejasne.

Dla kraju, który Jw skutek długoletnich 
krzywd na nim spełnianych, w skutek wiekowi - 
go zaniedbania nie posiada tych warunków, nie 
jestże ta naczelna zasada centralnej komisji zło
wróżbną? Nikt nier.przedzony, nie przyzna iżby 
na podstaw.a tak pojętej sprawiedliwości »omisja 
centralna równą miarką mogła odirr.erzać krajom 
koronnym z fundaszów państwowych na cele 
szkolnictwa przemysłowego przeznaczonych.

Żc w takich warunkach obudziło się poczu
cie potrzeby wytworzenia w kraju instytucji, zdol
nej w inny sposób pojmować obowiązki w obec 
niego, jest rzeczą zrozumiałą.

Centralizacja okazała się i n a  t y m  p o l u  
n a  j z g u b n i  e j s z ą  dla kraju, nad któi ym zna
cznie dłużej i zupełnie inaczej pracować należy, 
aniżeli to może i chce władza centralna.

Zadanie takie spełnić mógł tylko należycie 
we władzę uposażony organ autom miczny.

Jak  dalece zaś usprawiedliwionam było żą
danie utworzenia autonomicznego organu prze
mysłowego, uposażonego w donioślejszy zakres 
działania, niech świadczą słowa uustr. ministra 
oświaty w memorjale ogłuszonym jeszcze w roku 
1876 p. n. Zur Frage der Ereiehung der ind.t- 
striellen Classen in Oesłerreich.

„Sięgająca zDyt daleko centralizacja kiero
wnictwa szkół przemysłowych w stolicy puństwa 
nie odpowiadałaby celowi. Ani bowiem czas, ani 
siły wiedeńskich specjalistów me wystarczyłyby, 
użeby na całym wielkim abszarze pań twa z n a
leżytą regularnością i nieodzowną dokładnością, 
mogli załatwiać inspekcję szkół przemysłowych. 
Działalność tych specjalistów w y m a g a  p r z e t o  
p o m o c y  i p o ś r e d n i c t w a  z p r o w i n c j o 
n a l n y c h  o g n i s k ,  a gdy państwowy zarząd 
oświaty [Unteirichtsvcrwaltung] ju i  przed laty 
powziął przekonanie, iż z wielu względów nie 
nie należy urządzać nadzoru nad szki łami prze- 
mysłowemi według ogólnego szematu, ani kra
jami [L&aderweise], a n i  t e z  j e d n o s t r o n n i e  
c e n t r a l i s t y c z n i e . . "  ’)

Pomimo tych przestróg stworzony w r. 1881 
organ centralnej komisji był nawskróś j ‘dno- 
struunie centralistyczny.

W  celu przeciwdziałania owym centralisty
cznym zapędom, postanowiono stworzyć autono
miczny organ dla szkolnictwa przemysłowego, 
w granicach nstawodawetwem zasadniczem za
strzeżonych.

K r a j o w a  k o m i s j a  dla spraw przemysłu 
miała być organem pośredmezącym między Sej
mem, a władzami centralnemi.

, Statut k o m i s j i  k r  a jjo w e j dla spraw 
przemysłu domowego i drobnego* — ową spuści
znę po kuratorji przedłożył Wydział krajowy 
dnia 1S. w rztsnla 1882 Sejmowi krajowemu z 
wnioskiem na zatwierdzenie go i upoważnienie 
Wydziału krajowego „do przeprowadzenia roko
wań z c k. Rządem w celu wyjednania przy
zwolenia na utworzenie k o m i s j i  k r a j o w e j ,  a 
na wypadek po uyślm go wyniku rokowań do u- 
stanowienia k o m i s j i  bez odwołania się do 
Sejmu.*

Komisja kultury krajowej, której projekt 
owego statutu dla „komisji krajowej" do zbada
nia przydzielony został, zgodziła się z ogólną 
myślą przewodnią wniosków „Wydziału krajowe
go*, wszelako poczyniła „niektóre uwagi co do 
szczegółów jej przeprowadzenia."

Jest rzeczą wskazaną przytoczyć na tern 
miejscu wypowiedziane przez ówczesnego spra
wozdawcę komisji kultury krajowej posła Teofila 
M e r u n o w i c z  a, uwagi, Które w spdsób dosa
dny i wyrazisty przeciwstawiają opiekę i pracę 
nad przemysłem krajowym podjętą gdzieindziej a 
u nas.

„Inne kraj.-, które nam służyć mogą za 
przykład w organizacji opieki publicznej nad 
rozwojom przemysłu wskazują, że tam obok hoj
nego i troskliwego wspierania szkól przemysło
wych niem nijj gorliwie zwracają uwagę i na 
inne środki dźwigania przemysłu... Ale bo też dla 
różnorodnych zadań pracy w tym kierunku ró 
żnorodne istnieją Um instytucje. Pomijając za
chodnie państwa europejskie, gdzie przemyoł do-

‘) Br. Dumrei^hePa: Ueber die Aufgaben der Unter- 
richstpolitik im IndnstriesL.ate Oesłerreich Wien 1881 
str 22 cytat umieszczono powyżej cyt [iwanem spra
wozdaniu posła Merunowicza.

znąje od dawnycn czasów opieki publicznej, dość 
zwrócić uwagę na stosunkiiw monercbji austrjackiej 
panujące, aby przekonać się, że wszystkie niemal 
prowincje posiadają ju t  od dawna potężne insty
tucje dla opieki nad sprawami przemysłowemi, 
w ł a ś n i e  z t a k i c m  m n i e j  w i ę c e j  z a k r e 
s e m  d i i a ł a n i a  j a k  p r o p o n u j e  o b e c n i e  
W y d z i a ł  k r a j o w y  w p r z e d ł o ż o n y m  pro 
jekcie statutu krajowej komisji". .

„Czechy ma>ą instytucję pod nazwą Jednota 
ku porzbusem prcmyslu w Cechach, założoną w 
roku 1833 a zostającą pod bezpośrednią opieką 
cesarza a protektoratem każdoczesnego nam iest
nika cesarskiego. Jest to pćłurzędowy organ, 
który zarówno dla władz państwowych jak  i dla 
władz autonomicznych służy za pośrednika we 
wszystkich działaniach tyczących się rozwoju 
przemysłu.*

„W Wiedniu spełnia tę misję fNiederostmrei- 
chiseher Gewerbc- Verein, zostający pod protekto
ratem Arcyksięi ia K arola Ludwika*.

„W Morawie, w tstyrji, Karyntji, Tyrolu, 
Salzburgu Dolnej Austrji, istnieją krajowe Sto- 
Worzyszenia przemysłowe spełniające w obec 
v.łidz te s a m e  f u n k c j e  p o ś r e d n i c z ą c e ,  w 
s p r a w a c h  t y c z ą c y c h  s i ę  p r z e m y s ł u ,  
j a k i e  s p e ł n i a j ą  T o w a r z y s t w a  r o l n i c z e  
w s p r a w a c h  g o s p o d a r c z y c h  w o b e c  Mi 
n i s t e r s t w a  r o l n i c t w a " .

„W W ę g r z e c h  Atnieje patrjotyczne kra
jowe Stowarzyszenie przemysłowe z 10 filjalnemi 
Stowarzyszeniami w Węgrzech i Siedmiogrodzie 
a 3rna w Kroac-ji i Slawonji, posiadające uznane 
przez państwo stanowisko półnrzędowe".

„W Galicj' tylko nie było dotąd podobnego 
organu d l a  p a t r j o t y c z n e j  o p i e k i  n a d  
r o z w o j e m  p r z  e m y s ł  u*. *)

Komisja wniosła tedy zatwierdzenie przedło
żonego statutu „krąiow, j komisji" z tą  zmianą, 
iżby komisja ta ustanowioną była nidtylko dh. 
przemysłu domowego, lecz i „ r ę k o d z i e l n i 
c z e g o " .

Na posiedzeniu d. 16. października 1882 
powziął S°jm kraj. po krótKiej debacie następu
jącą uchwałę :

„Sejm wzywa Wydział kraj., aby na podsta
wie wypracowanego przez seimową komisję kul
tury krajowej statutu „komisji krajowej dla spraw 
przemysłu dum,wego i r ę k o d z i e l n i c z e g o '  
wdrożył rokowania z c. k. Rządem w przedmiocie 
utworzenia rzeczonej komisji i upoważnia rara- 
z m Wydział krai. do wydania statutu i ustano
wieniu komisji krajowej bsz odwołania się do 
Sejmu*.

_______________  [D r. X .]

Reforma taryf kolejowych.
W Łfijsły ji miełfącu donieśliśmy, iż doktor 

Antoni D o n , m i r s k L  współwłaściciel biura in
formacyjnego dla spraw przewozu kolejowego w 
Wiedniu i redaktor pisma farbowego w tym kie
runku wyczytawszy w Dziennika Polskim  wiado
mość, że Wydział krajowy poitinow ił przepro
wadzić s tu ija  fachowe nad taryfom, kolei żela
zny ch, w zastosowaniu do potrzeb krajo
wych, odniósł się do Wydziału krajowego ofia
rując mu sito je usługi w tym względzie. W od
powiedzi na powyższą ofertę oznaimił wówczas 
Wydz. kraj. p. Donimirskieuau, że jakkolwiek studja 
fachowe n&a taryfami różniczko werni kolei żelaznych 
poruciył już kouiu muemu. ta jed iak  gotów jest 
korzystać z jego usług mająe lo prz^kiusuiie, że 
opracowanie tęj Lwestji w myśl uchwały sejmo
wej mogłoby tylko zyskać na f  m, gdyby ze
chciał poświęcić tej sprawie swoje znazomite

') Bprawozdauie jak wyżej str. 3 i i .

ski (Terefercio w „Syrenie z Dniestru*, Pedrillo 
w „Don Juanie*, Szarmancki w „Powrocie Po
sła"). Używano go też niekiedy do ról kochan
ków serjo, (Romeo w „Romeo i Julia", do któ
rych jednak zbyt mato posiadał siły. Później 
celował Starzewski w kreaejach Fredrowskich 
(Papk.n w „Zemśc.e*, Szambelaa w „Jowi&l- 
skim“.)

Po KamińMkim górował Starzewski wykszt&ł 
cenieni nad resztą towarzyszy, i pracował też 
piórem dla sceny, ''rócz wi-lu pomniejszych 
przekładów, dziełem St&rzew&kiego były przekłady 
„Fieska* i „Oblubienicy z Messyny*. Role za
maszyste, kontuszowe przypadały w ndziele J a 
nowi Nmakowskiemu (Anzelm w „Szkoda 
sów“, S tarost, w „Powrocie Posła"). Mło ty 
wiekiem i pobytem na scenie, zajął Now«kowskj 
od razu prawie wybitne na niej stanowisko. Ka 
żda jego rola była samodzielne rn studjum, opra- 
cow-inem w najdrobniejszych szczegółach. Gry
wał też Nowakowski znakomicie role charakte
rystyczne (Gliński w trag. dji „Gliński", Alvarez 
w „Alzyrze", Teramen w .Fedrzc", Muller w 
„Intrydze i miłości*, Tarnowski w „Barbarze 
a wykształcony zarazem muzykalnie, był filarem 
opery. (Rryndus w „Krakowiikach*, Nikita w 
„Zamku na Czorsztynie", Senechal w „Janie z 
Parjża*). Najświetniejsze ledn k tryumfy św ęcił 
Nowakowski w kreacjach Fredry (Jowialski, 
Geldhab, Łatka, CześniL), żyjących po dziś dzień 
w tradycji K rsju., ł)

Jako talent wszechstronny był Nowakowski 
nieocenionym członkiem i zuzupłego podówczas per- 
sonalu sceny lwowskiej łi>). Rówieśnik jego Mie-

1!) „N»josoblivi8ze atoli zjednała mu pochwały rola 
„Pana tieldbaba, 0>idi oziemczy*n>, Jowiahkiego, Zemsty, 
„Dożywocie w sztukach ojczystego pióra Fredi-a. Kaidem 
„doskonale rzcczonein słowem, kaidem stosown«m po- 
„ruszeniein ci_ła, każdym wyrazem twarzy zadziwiający, 
„nie 'ylko znajomości scenicznej ertuki, wvMzośoi talentu 
„ale i twórczej jeniuszn dowodziłprzytomuośei". — Dzien
nik Ksawerego Preka tom IV. itr . 164.

M) Ksawery Prek taki daje obraz Nowakowskiego: 
„Pan Nowakowski jest mier >ego wzrasta, twarz mes a, 
„uśmiech jego miły, wesoły. Poruszenia i ąk bardzo rzad 
„kie, o całym jego scenijznym talencie to aez przesady 
„powiedzieeby mołna, że jest prawdziwym polskim akto- 
“rem". — „Dziennik" itr. fc.3 łom IV.

czysław Sosnowski (w r. 1822 wrócił do właści
wego swego nazwiska: Smochowski) powolniej 
od Nowakowskiego dob-jał się uznania niezmor
dowaną pracą i wytrwałością. Początkowo grywał 
czarne charakt-ry i intrygantów, zakres ról jego 
atoli wzrastał z dniem każdym w miarę starzenia 
się I>-nzy (Guzinan w „Alzyrze,* Tezeusz w 
„Fedrze," Franciszek w „Zbójca<h,* Wurm w 
„Iutrydze i miłości," Saul w „Saulu,* Makbet)*9).

Role pomn< ijsze gryw ali: Karol Łopuszański, 
tłumacz kilku utworów cenicznych, wspólpra 
cownik Gazety Lwowskiej i wydawca „Roczników 
teatru polskiego" za lata 1814— 1816 ł '). F ran 
ciszek Błotuicki (uiższa k* mika), tłumacz wielu 
utwurów sceni znycii, Łękawsld, Starzewski (m łod
szy), Zieliński, Starzyński i Radowaki (1816— 1820) 
krótko, bo tylko rok 1820—1) bawił przy setnie 
lwowskiej barytonista z Krakowa, Romanowski. 
Dyrektorem orki-stry był w latach 1810 do 1814 
Kurol L ipiński, później skrzypek europejskiej 
sławy *'). Po nim objął batutę dyrektorską znany

**) „Postać jego poważna, wzrost donośny, układ przy- 
„zw -ty. Ociy czarne, wło*y ciemne, a powolne pornsze- 
„nia ciała, mimika w rolach charakterystycznych natu
r a ln a  i dobitna. Byl spokoj ny, wicie myślący, oziębły, 
„był obojętny w przyjaźni." Dziennik Ksawerego Prcka 
tom VII. str. 762.

'*) „Wiadomość o iycio Karole Łopuszańskiego * — 
Pamiętnik lwowski, 18ł8 toin II. str. 76—77 prze: A. T 
Cbłędowskicgo.

‘Łopuszański umarł dnia 11. maja 1818 r.
•*) Karol Lipiński, znakomity skrzypek i kompozy

tor, urodził się w Radzyniu w Lubelskiem w roku 1790. 
Od dziecka zdradzał wielkie zdolności muzykalne, i 
równocześnie kształcił się w grze na wioloutzeli i skrzyp
cach Otrzymawszy w roku 1810 miejsce dyrygenta orkie
stry sceny polskiej, poświęcił się wyłącznie skrzypcom. 
W roku 1814 udał się do Wiednie dla usłyszenia Spohra, 
a powróciwszy do Lwowa, opnścit swe stanowisk prz» 
soenie, i oddał się wyłąeznie studiom muzycznym. W >ku 
1817 puści' się w pierwszą podróż artystyczną. Celem 
podróży były Włorby. — W latach 1817—1829 zwidził 
wszystkie niemal sim ce Europy, witany wszędzie z en
tuzjazmem.

W latach 1829—1835 zamieszkał Lipiński stale we 
Lwowie, r  biąc etąd wycieczki do Wars.awy i Poznania. 
W rokn 1835 pościł się w ponowną podróż artystyczną 
po Niemczech, Francji i Auglji, a w rokn 1842 otrry- 
mawszy miejsne nadwornego kapelmistrza przy dworze 
Saskim, osiadł wraz z famUją w Dreźnie.

także skrzypek Stanisław Serwaczynski *’). 
Z takiem towarzystwem rozpoczął Kamiński 
ciernisty zawód dyrektora sce y polskiej we Lwo
wie. Ciernisty pos iadanjy, bc stusuuki, i  jak i
mi musiał się Kamiński liczyć, były wówczas 
najgorsze. Pomijając j&ż to, że Kamiński mu
siał <am wszystko niemal stworzyć, trzeba wziąć 
na u i  agę okol.czność, że scena polska musiała 
rywalizować wówczas z uposażona w fundusze 
sceną niemiecką, posiadającą niezgorszą operę i 
ptaćzaną na każdym kroku opieką rządu. Sc6na 
polska natomiast już dla tego samego musiała 
walczyć ust&wiczn.e z niechętną s^bic biurokra
cją, iż była jedyną instytucją narodową w kraju 
przeznaczonym na zgermanizowanie.

Dowodem tych zapatrywań ówczesnego Rzą
du była pedantyczna cenzura utworów sctnicz- 
nych, posunięta nieraz aż du granic śmieszno
ści. Boleśnie też dawała >ię takowa t ray każde 
sposobności we znaki Kamińskiemu. Cenzorem 
bywał zazwyczaj N.eunec lub co najwięcej Czech, 
w każdym razie indywiduum nie znające ducha
1 właściwości języka polskiego. Rzecz więc o- 
czywiswi, iż cenzor taki w urzędowaniu swem 
posuwał obtrożność i przezorność do możliwych 
uctateczności. Proskry»owuno n. p w*jrazy jak: 
loloL. wolność, oiczyrna, zastępując je  wyraza
m i: Sarm ata, sw„buJa, kraj. Podobn e „podej
rzanych" wyraź; ń było bez liku, gdy sąd w 
tej mierze zależał jedynie od pana cenzora /

(Cbfg dalszy nastąpi).

FiuarJ w majętności swej TTrłowie pod Zboiewein dnia 
12. grudnia 1861 r.

Dla sceny tworzył Lipiiiflri tylko i okresie lat od 
roku 1810—1814.

” ) Stanisław^ Serwaczynski, anysta skrzypek, uro
dzi) sie w r. 1795. Początków nnzyki udzielał mi ojciec 
jego Michał, następnie zaś kształcił się we Wiedniu. 
W roki 1822 uda) się do Warszawy, gdzie mu ofiarowa
no posadę pierwsz 'go skrzypka w orkiestrze teatralnej.
2  Warszawy rebił eiągłp wycieczki już to do Galicji, już 
to d« Węgier i Nien i sc. Około roku 1840 osiadł Sórwa- 
czyński we Lwowie, jako dyrektrr muz- kj kościelnej u 
Dominikanów. Umarł we Li iwie dnia 3o. listopada 
1859 r
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wiadomości fachowe, połączona z doświadczeniem 
nabytem i rozporządzające tak bogatym m ateria
łem. Ażeby zaś studjum taryfowe, mające służyć 
do wytkniętego cela nie przekraczało potrzeonych 
granic, przesłał Wydziel krajowy dr. D onunir- 
skieitin obok uchwały sejjntfwej w tym przedmio
cie zapadłej, także odnośne sprawozdanie sejmo
wej komisji kolejowej, oraz imhw&ły, sprawozda
nia i odezwy które wspomnioną uchwałę sejmo
wą poprzedziły i prosił go o rozpatrzenie 
sprawy w świetle tych aktów urzędowych oraz 
najnowszego wniosku posła Abrammowicza, 
przedstawionego w tym przedmiocie Izbie posel
skiej Rady państwa na posiedzeniu z dnia 17-go 
m arc i b. r. i o poaanie warunków, pod jakiemi 
zechciałby się podjąć opracowania powyższej 
kwestji w granicach uchwałą sejmową zakreślo
nych-

Otóż dr. Donimirski przestudjowawszy n a 
desłane mu akta i poinformowawszy się o in 
tencjach wniosku postawionego w Radzia państwa, 
doszedł do przekonania, iż aby odpowiedzieć ży
czeniom Sejma i wnioskodawcy w Radzie pań
stwa, przeprowadzić należy studium wyczerpu
jące wszystkich taryf przedstawiających int res 
emnomiczny dla Galicji.

Dr. Donimirski zwrócił nadto uwagę W y
działu krajowego na tę  okolicznoću, iż przyjęty 
w uchwale sejmowej wyraz „i ó i  a  i c z k o- 
w y e h *  w odniesieniu do taryl Kolejowych, 
ogranicza tylko pozornie zadanie w przeprowa
dzeniu stadjów fachowych, albowiem przede- 
wszystkiem uwzględnić należy, i ż :

a) norm Iną taryfą dla austrjackich kolei 
skarbowych, . po części i prywatnych jest ta
ryfa oparta na  Lak zw. „Zonen-Tadt-8ystem tt z 
obniżającą się w miarę odległości skalą,

b) na  austrjackich kolejach istnieje n ie
zmiernie wielka 'iczba taryf bezpośrednich,

c) zarzidy kolei publikują corocznie dla 
pewnych przedmiotów i staeyj tak zw. „Garti- 
tungasdtiie* obniżające Koszta transportu w obec 
taryfy normalnej,

d) wreszcie liczba udzielanych corocznie re- 
fakcyj na kolejach austrjackich według przybli
żonego rachunku dochodzi najmniej cyfry 10.000

Refakcje i tak z w. Cartii ung&sdtze są zu
pełnie dowolne i Aa żadnym systemie nie oparte, 
a wskutek tego jeszcze gorsze od taryf różnicz
kowych, taryfy zas bezpośrednie prawie wszyst
kie odbiegają od taryfy normalnej, a tern samem 
są różniczkowe. Za względu zaś na to, że w nie
których klasach taryfy normalnej skala w miarę 
odległości bardzo znacznie się obniża, przeto i 
normalne taryfy przybierają czasem charakter 
różniuskowych.

Dr. Donimirski chcąc pracą swą przysłużyć 
się krajowi podjął się za stosunKowo bardzo 
skromnem wynagrodzeniem przeprowadzania s ta 
djów fachowych nad taryfami kolejowemi w g ra
nicach uchwałą sejmową wytkniętych i przedło
żenia opinji, jakie reformy taryf w intereoie pro
ducentów i konsumentów w Galicji byłyby po
żądane.

Sprawa ta znajduje się dziś o tyle w ko
rzystniejszemu położeniu, ile że ro zp o rząd zen iem  
M inisterstw a nandlu z d. 31. m a rc a  br. u s ta n o 
wiony został cały szerog ogólnych przepisów, 
które służyć mają z» dyrektywę przy układania 
taryf Kolejowych. Na te zasady ogólne, z któ- 
remi w sprzeczności stoją obecne taryfy na kole
jach galicyjskich, można się będzie powołać. 
W tym celu potrzebną jest jednak pewna akcja 
ze strony kół interesowanych, bo chociaż zarządy 
kolei żelaznych prywatnych, które na  podstaw ie  
koncesyj twoich mają obszerną untonomję, na 
wzmiankowano ogólne przepisy zasadniczo się 
zgodziły, to jednaa zapewne nie rychło spodzie
wać się możemy, choćby częściowego zastosowa
nia ich m praktyce, jeżeli Koła interesowane 
same się o to upominać nie będą.

Korespondencje.
Wiedeń 12. kwietnia.

(Z  K ola  polskiego. —  Ustawi, o opustach podat
ku gruntowno).

(R) Chcąc uzupełnić przesłane wam już z 
Sekretarjatu Koła polskiego sprawozdanie o wczo- 
rsjszem posiedzeniu tegoż, muszę powiedzieć 
w p.tód  kilka słów o projekcie ustawy o opustach 
podatku gruntowego na wypadek klęsk elemen
tarnych, który to projekt był właśnie przedmio
tem bardzo obszernych rozpraw na posiedzeniu 
wczorajszem.

Projekt ten, o którego wniesieniu przez p. 
m inistra Skarbu donosiliśmy swojego czasu, znaj
duje się jeszcze w komisji podatkowej, która nie 
nałatw iła go jeszcze w całości. Opiera się on na na
stępujących zasadach : właściwe w jpaak: elemen
tarne oddziela od klęsk nadzwyczajnych i odmien
nie normuje każdą z Łych kategoryj. Kogo dotknął 
grad, wylew lub pożar, ten ma prawo żądać opustu 
podatku od dotkniętej parceli gruntu, a jeżeli przy
najmniej czwarta część ziemiopłodu został* tą 
klęską zniszczona, urząd w takim razie m u s i  
podatek opuścić. Jeżeli jednak klęska z innego 
powodu pochodzi, jeżeli jest następstwem posu
chy, mrozów, myszy, owadów itd., wtedy właści
ciel może wprawdzie podawać o "pust podatku, 
lecz Rząd go przyznać nie musi, lecz m o ż e ,  a 
zatem może także odmówić.

Komisja podatkowa nie starała się nawet o 
to, ażeby tak ie  w razie klęsk tej drugiej katego- 
rji Rrąd był o b o w i ą z & L y  ustawą do opustu, 
a  to z tego powodu, ie  zastępcy Rządu przed
stawili ten punkt wyjścia projektowanej ustawy 
jako konieczny warunek jej tętnienia. A wreszcie 
zśsada ta  projektu rządowego nie jest czemś no 
wem, lecz tylko kodyfikacją tego, co dziś i bez 
ustawy istnieje, a na czem się opieraja dotyczą
ce opufctów podatkowych rozporządzenia miste- 
rjaln*. Więo korzyść z ustawy ta tylko będzie, 
że co dzisiaj zawisło jedynie od woli Rządu i 
każdej chwili może być cofniętem lub /mionio- 
nem, to z wejściem w życie ustawy trwałem się 
stanie, dopóki Parlam ent jej nie ,mieni. Dla 
Galicji zaś ta jeszcze korzyść wypłynęłaby z u- 
stawy, że rozporządzenie m inisterjalne o opus
tach podatkowych na wypadek klęsk tej drugiej 
kategorii dotyehezas w Galicji nie było publiko
wane i wcale nie obowiązywało, tak że w razie 
klęsK tak oh w kraju Rząd w ogóle żadnych opu
stów nie przyznawał.

Ale oprócz tego nałoży dodać, że projekto
wana ustawa zawiera — zgodnie z obowiązują- 
cem dotychczas rozporządzeniem ministerialnym 
jeszesa dalej idące ograniczenia. Jest w niej bo
wiem warunek, że ziemianin dotknięty klęską 
drugiej kalegorji w takim tylko razie ma prawo 
żądae opustu podatku .jeżeli w skutek tego znaj
dzie się c h o ć b y  chwilowo w położeniu kłopotliwym 

raczej niedostatku) in einer znomentanm Noth- 
luge Otóż„ten ostatni warunek stał się w komisji

przedmiotem sporu. P. Alfons. C z a y - o w s k i  
dowodził, że warunek ten dla Rządu jest zbyte
czny, skoro Ustawa i tak nie wkłada nań  obo
wiązku, a  aaje mu tylko upoważnienie; dalej, że 
warunek taLi byłby upokarzający dla ziemianina, 
jeżeliby tenże sam musiał dogaszać się o wy
stawienie urzędowego potwierdzenia, że popadł 
w Nothlage; że wieszcie postanowienie ta lie  
staje w sprzeczności z całym fundamentem u sta
wy o podatku gruntowym- a po części i z samą 
ustawą o opustach podatkowych co do klęsk ele 
m entarnych. Jeżeli bowiem podatek wymierza się 
i opłaca od ziemi, a nie od osoby, to i opust po
datku tego zależeć może i powinien jedynie od 
okoliczności przedmiotowych ziemi a nie osoby 
właściciela dotyczących i niezależnych od tego, 
czy właściciel ma coś leszcze oprócz zniszczone ■ 
go kawałka ziemi.

Zastępca rządowy [bofrat M a y e r  oświad
czył jednak w komisji, że zmiana w m jśi p„sła 
Czaykowokipgo jest niemożliwą i zakwestjonowa- 
łaby przyjście do skutku całej ustawy. Przedsta
wiał on , że i dla ziemianina waraneK ten jest 
obojętny, skoro nawet na wypadek wykazania 
owej Nothiage wolno będzie ministrowi dowolnie 
opustu odmówić. Dla Rządu zaś me jest oooję- 
tny warunek ta k i , że ile razy dotknięty klęską 
nie popadnie NoflUage, nie będzie nawet poda
wał o opust, w przeciwnym razie podawaliby 
wozjscy, a wtedy urzędnicy podatkowi byliby 
poprostu zasypani podaniami, na dochodzeniach 
traciliby czas często naprózno, a Skarb wyczer
pywałby sic na lyesy dla urzędników. Wreszcie 
ten waiunek w Nothlage znajduje się ]jż  w d:.»- 
siejszem rozporządzeniu M .niuierjdncm , a wła
ściwie tego tylko wymagano od Rządu, ażeby sko- 
dyfikował to, co istnieje.

P. Czuykowski stawiał w kom iki ts niosek, 
ażeby usunąć z ustawy warunek owej Nothlage 
a natomiast przyjąć warunek przedmiotowy „je
żeli Idęska zniszczy */* ziemiopłodu*. Jednako
woż wniosek ten upadł, w skutek czego właśnie 
sprawę tę polscy członkowie kommji przedłożyli 
Kołu, ażeby wybadać jego życzenie i otrzymać 
dyrektywę- Komisja ma w tych dmaen ukończyć 
swe p ra c e , więc polscy członkowie mogliby je 
szcze zażądać reasumeji rozprawy lub wnieść 
wotum mniejszości.

W sprawie tej toczyła się wczoraj nader 
obszerna dyskusja, w której zabiera li głos pp 
C z a y k o w s k i  Alt. i Władysław, J a w o r s k i ,  
A b r a h a m o w i c z ,  S m a r z e w 3 k i ,  G r o 
c h o l s k i ,  M a d e y a k i ,  G n i e w o s z ,  L e w i 
c k i .  Nie Dyło mówcy, któryby a is był zdania, 
że poprawka p. Czaykowskiego jest korzyścią w 
porównaniu z projektem rządowym. Jedynie co 
do praktycznego znaczenia tej poprawki były 
zdania podzielone. Nie chciano jednak kwesi,ji 
stanowczo rozstrzygać w sposób, któryby Koło 
wiązał naprzód i zgodzono się na to, ażeby pol
scy członkowie komisji podatkowej starali się w 
drodze porozumienia się z członKami innych 
Klubów prawicy w tej ze komisji, tudzież z Rzą
dem uzyskać zmianę ustawy w tym duchu, ażeby 
waiunsk Nothlage usuną^ z niej zupełnie. Ja- 
kiomi zaś środkami mają dojść do calu, czy mają 
to przeprowadzić w komisji w drodze reasum 
eji rozpraw, czy też przygotować do rozpraw w 
Izbie votum mniejszości, to pozostawiono ich 
uznaniu.

Wreszcie musimy dodać, iż członkowie ko
misji, którzy sprawę tę wprowadzili na Roto, 
wyrażali nadzieję, że kroki *ch. oparte na powa
dze Koła, doprowadzą do pożądanego celu.

PetersDnrg 11- kwietnia.
(Propaganda schyzmarycka Wojna).

Istniejące w Moskwie Towarzystwo dla pro
pagandy i umocnienia w scnyzmie, a mające 
główne swe fiłje w Fetersburgu i Kijowie, a po
mniejsze filje we wszystkich miastach gubernjal- 
nycb, postanowiło w bieżącym roku szczególną 
opieką otoczyć pątników, przybywających z Ga
licji i północnych Węgier. Pątnikom tym rozdane 
będą znaczne fjndusze na podróż nadto w wiel
kiej liczbie książki do modlenia z treścią poli
tyczną i obrazki.

Jako najgłówniejsze miejsce odpustu i pro
pagandy uznano Poczajów, a obrazki przedsta
wiające z jednaj strony Matkę boską poczajowską 
wyobrażają z drugiej strony nieszczęśliwe „dusze* 
w piekle i czyśćcu gorejące. Dusze te m»ją na 
sobie częścią jakby na urągowisko kontusze i 
konfederatki, częścią jarm urki i chałaty żydow
skie — w końcu wysokie cylindry i są gładko 
ogolone, jakby na urągowisko Niemcom. Tok to 
Robja rublem, książką i obrazem stara się wy
szydzić Polaków, Żydów i Niemców — jako
wspólnych nieprzyjaciół schyzmy.

We wszystkien portaen wojennych południo
wej Rosji panuje ruch niesłychany; ciągłe trans
porty wojska, koui, armat przyborów wojen
nych, szczególnie namiotów i o żelaznej kon
strukcji, każdy na 240 żołnierzy; między w orkiem  
ciągła pogadanka z dewizą: Idziemy na Niemca."

Urlopnicy pułków należących do armji połu
dniowej otrzymali polecenie być każdej chwili
gotowymi du powrotu do pułku tak, iż mobiliza
cja każdej chwili jest oczekiwaną.

Z Koła polskiego.
Z Sbkretarjatu Koła polskiego otrzymujemy 

następujący komunikat:
W dniu 11. bm. obradowało Koło poselskie 

polskie vr południe i wieczór.
Na południowem posiedzeniu przedłożył prze

wodniczący p.  G r o c h o l s k i  między pismami 
do Koła nadeszłomi, list p. Wiznera z Lipska, 
który ońaiuje się przedłożyć kosztorys restaura
cji pomnika ks. Józefa Poniatowskiego w Lipsku, 
zająć się nadzorem tej restauracji, żadając za to 
wynagrodzenia. Po wyjaśnieniu przez p. M o c h- 
n .  c k i e g o , iż Wydział krajowy zajmuje się 
już restauracją tego pomnika, uznano sprawę już 
za załatwioną. Pro oę rękodzielników i prze
mysłowców krakowskich, o poparcie petyc,i wnie
sionej przez i ich do Izby poselskiej w fcprawie 
usunięcia konkurencji, jaką im czynią wyroby 
więźniów, sprzedawana po niskich cenach, uzna
no za załatwioną po czę*.ci,  ̂ uchwaleniem przez 
Koło popierania rezolucji wniesionej pi zez komi
sję budżetową co do włi ciwego zatrudnienia 
więźniów; prócz tego sprawa ta będzie gruntow
nie roztrząsaną, gdy przyjdą pod obrady Izby 
wnioski w tym względzie komisji przemysłowej, 
Która się tą  sprawą Zajmąjo.

Przewodniczący odczytuje wniosek p. G r o 
t o w s k i e g o  z projektem do ustawy o opust 
podatku gruntowego o 26 prc., dla wszystkich 
krajów koronnych Cislitawji, który po zułatwie-

U Z JE 3IW K  P O IA k l .

niu pilniejszych spraw pod oDrady przyidzie *)
Następnie p. Alfons C z a y k o w s k i  w im ie

niu pilskich członków komisji pąaafkpwej urzed 
staw ił stftn obrad w v  j ń m is j i  nad Tząópwym 
projektant ustawy o upustach v» podatku .Wanto 
Wjuj z r jwodu klęsk clcbieatauych. Żąjłftil on 
insurekcji od K oła, ewy polscy człouk^Wfe ko
misji domagać się m hjąreasum cji §. t .  lej usta
wy w calu zmienienia ^chw ały komisji, która 
przyjęła ten §. według rządowego prójektii, orze
ka, ącego, iż Rząd może przyzwolić na "pust w 
podatku, gruntowym z pceredu szkód srządżónych 
w urodzajach przez posuchę, mrozy, myszy, rdzę 
i t. p., jeżeli podatkujący zna.jau.ja taę w chwilo
wym niedostatku, lub juk? komisja poprawiła „w 
niedostatku, pod względem gospodarskim". — 
Pelsey członkowie komisji wnosili opuszczenie 
tego zastrzeżenia; lecz po oświadczeniu Rządu, 
iż w razie opuszczeni tego warunku, Rząd nie 
będzie mógł przeałoźyć ustawy do sankcji, wię
kszość komisji utrzymała warunak. P. L e w i c 
ki  w porozumieniu z p. Ł o s i e m ,  stawia wnio
sek, aby do szkód elementarnych pierwszej kate
gorji zrządzonych przez wodę, grad i ogień, za
liczyć także szkody zrządzone przez myszy pol
ne. Wniosek ten uchylono.

Po długich rozprawach, uchwaliło Koło wnio
sek p. J a w o r s k i e g o :  „Poleca się polskim
członkom komisji podatkowej abj wśiód obrad 
komisji zażądał reasumeji uchwały co do § 1. i 
starali się przeprowadzić opuszczenie wspomniu 
nego warunku".

Na wieczornem posiedzenia dnia 11. t m. 
obradowało Koło nad poprawionym przez woj
skową komisję Izby rządowym projektem ustawy 
o pospolitem ruszeniu, wzglądem którego refero
wał członek toj komisji p. C h r z a n o w s k i .  Po 
dłuższych rozprawach, w których wszyscy prze
mawiający wyrazili zaanie, iż z a b .srający głos 
w Izbie, wśród rozpraw ogólnych nad tą pro
jektowaną ustawą, powinien tylko zaznaczyć po
lityczną konieczność głosowania za tym projek
tem, uchwalono głosować w Izbie za wzięciem 
tej ustawy pod szczegółowe rozprawy; lecz nie 
wyznaczono żadnego mówcy, gdyż według sta
tutu Koła polskiego, członkowie komisyj izbo
wych mają pra o ąłob zatiierać wśród rozpraw 
w Izbie nad projektami przez te komisje roz 
trząsanemi, ale powinui przemawiać w duchu 
uenwał Kuła.

Następnie wóród szczegółowej dyskusji przy
jęto §. 1 i początkowe ustępy §• 2. osnowy u -nwa- 
lonej przez komisję, zaś obrady nad dalszemi 
postanowieniami ustawy odłożono do następnego 
posiedzenia. ^

Rada państwa.
Wiedeń 14. kwietn.a, (Telegr im Dz. Pol.) 

( Poiied&tnie Izby posłów). W ciągu dyskusji 
odpowiada minister P r a ż  a k na podniesione za
rzuty. Nie może on nic innego uczynić, jak tyl
ko przypomnieć ustawy obowiązujące i domagać 
się ścisłego przestrzegania tychże. Reprezentant 
Rządu, radca dworu P i c h s ,  wykazuje cyframi, 
że skargi na konkurencję wytworzoną przez za
kłady karne, są przesaazone. Mimo to postara 
się Rząd w miarę możncści o zadość uczynienie 
wyrażonym życzeniom.

Minister Skarbu zawiadamia Izbę, że projekt 
ustawy o najwyższej Izbie obrachunkowej jest 
na ukończeniu. Cary budżet i ustauę finanso
wą przyjęto. Tnko obrady nad pospolitem ru 
szeniem.

Angielska Izba gmin.
Nader ciekawy artykuł o augielskiej Izbie 

gmin zamieszcza Sarah. Corr. Sala, gdzie r.ię 
zbierają deputowani, nie jest zbudowana amfitea
tralnie a nawet nie ma mównicy. Jest to podłu- 
ZLy duży pokój z nieokrytomi ław am i, ustawio- 
nemi w dwu oddziałach naprzeciw krzesła pre
zydenta. Sir Charles Berry budując ten gmach, 
nie troszczył się wcale o wygodne pomieszczenie 
licznych członków izby. Przy zwrkłyeh zebra
niach zaledwie mogą się pomieścić obecni posło
wie, przy liczniejszych znaczna Część stojąc tylko 
może brać udział w rozprawach Dla osób wpły
wowych pozostawiają pewne miejsca, zresztą ka
żdy musi sam starać się o Zajęcie miejsca. Po
siedzenie otwiera krótka modlitwa, po której 
członkowie zajmują miejsca i zapewniają je sobie 
pudczas posiedzenia przez włożenie kart wizyto
wych w przeznaczony na to róg poręczy. Krze
sło prezydenta cokolwiek wzniesione znajduje się 
naDrzeciw drzwi wcłiodowyen i jest ozdohion 
herbami królewskimi. Na stole (pokrytym zielo 
nem suknem tuż przed krzesłem prezydenta, leży 
sławna buława, godło zastępców narodu. Niegdyś 
przywłaszczyli ją sobie żołnierze Kromweila, 
który im polecił usunąć „bawidełko". Przy sto
łach siedzą griffierowie w czarnych togach ; przed 
nimi leżą akta i księgi, tudzież biblja, na którą 
posłowie przysięgać muszą. Po prawej stronie 
krzesła prezydema zasiada partjn Rządowi przy
chylna liberalna lub konserwatywną; pierwsza 
ławka przeznaczona dla ministruW. Lewicę two
rzy opozycja, której członkowie najbardziej wpły
wowi ex-ministrowic, siedzą na czele. Skoro na
stąpi zmiana gabinetu ministrów, członkowie ka
żdej grupy zajmują miejsca przez przeciwników 
opuszczone.

Prawica i lewica nie mają tedy jak w Par
lamentach innych państw miejsc stałych. Mów
nicę uważają Anglicy jako sprzęt bezużyteczny. 
Posłowie mówią ze swych nnejsc powstając na
tychmiast po skończeniu mowy poprzednika. 
W mowie nie zwracają się do Izby lecz do pre
zydenta, starając się zwrócić jego uwagę. Mówca 
przemawia do nit-go „Panie prezydencie", wt okn 
mowy tylko „Sir". Odczytywanie mów nie jest 
dozwolone, krótkiemi tylko notatkami posługiwać 
się można. W skutek tego nie można wprawdzie 
słyszeć pięknie ułożonych mew, ale rozprawa zy
skuje na krótkości i zwiezłuści. Nie tyle znacze
nia ma tu dobry mówca ile dzielny aysputator. 
Dla nowicjuszów jest to ciężb próba. Pewien 
poseł taką wygłosił m ow ę: Widzisz Pan. Panie 
Prezydencie, rys charakteru , który uwydatnia 
nasz system oszczędności..... tek , S ir, patrioci 
A teńczycy.. Rzymianie, Sir.... Sir. Straciłem wą
tek mowy, siadam Sir 1 Drugi zaczął: Dziwi 
mię, Panie Prezydencie, jak powiedziałem, dziwi 
tnie. tak jest dziwi mię  wreszcie z wiel
kiego zdziwienia ani słowa wydobyć z siebie nie 
mogąc i po wielce niefortunnej próbie iwego ta
lentu retorskiego usiadł w swem krześle.

*) Nadmienia się, ii wniosku, p. Grotowski. na 
poprzedniom posiedzeniu nie uchylono .z powo lu, jakoby 
był ogólnikowo post-wiouym, lecz z przyczyny, ie na ra
zie nastręczały się truduojci nie do zwalczenia przy prze- 
prowa^ieoiu myłll przez wnioskodawcę podjętej — aroaą 
rezolucji.

Anglicy mają wrodzony dar wygłaszania 
dłuższych mów bez przygotowania. Lord Pal- 
igcrst^u, .iifjrd Beaconsfielfi nie byji znakomitymi 
wfcwcamf, ale d£jftlny£t cryspuLit^aned. Posi„- 
(tśg‘ąc w ieli* zna|omcśd,'ludzi, ia , d>Ii się nigdy 
zbić z to ń ^  a zarzuty, przeciwników.-zbijali bcz 
ałuzszego namysła w' prawdżjyrie gnstrzowski 
sposób umiiał wyzyskać niekora/slaą sytuację 
przodek lir. Shaftasbury. , Gdy w toku mowy, 
ŁŁórą wygłosił podczas debaty, czy zorodniarzom 
etanu należy pozwolić wybrać sóbie adwokata, 
z-Drakło silnycn argumentów, Które sobie po
przednio ułożył, i pomimo zachęty ze strony 
przyjaciół, wybrnąć nie mógł, r z .J l  nie tracąc 
oowagi : jeżeli mnie, j ;tóry jtylko stigjąm się wy
razić me przekonanie o tej kwestj., braknie prze
konywających dowoińw, coż dopiero mowtó o 
tych, którzy bez rzecznika bronić się muszą, a 
których życie od własnej wymowy zależy. Wy
mowa jako sztuka nie jost uprawianą w angiel
skim Parlamencie, a jakkolwiek cenią piękne 
zwroty GIadstone’a i harmonijne wygłaszanie 
Brighta, nigay jednak nie można słyszeć mów 
górnolotnych, częstokroć bombastycznych.

Ugoda Turecko-Bułgarska.
Tekst uchwały Konferencyjnej z d. 5. bm. 

opiewa: „Mocarstwa postanowiły przyjąć poni
żej sformułowane postanowienia ugody dotyczą
cej spraw wschodnio-rumelijskich i zgadzają się, 
by takowe natychmiast w tej formie były pro
mulgowane i natychmiast weszły w życie.

1 Jeneralne gubernatorstwo wschodniej 
Rumelji oddaje L.ę księciu Aleksandrowi w myśl 
artykułu 17 traktatu.

2. Dopóki zarząd wschodniej Rumolji i księ
stwa bułgarskiego pozostanie w ręku jednej i tej 
samej osoby, wsie mahometańskie kautonu Kir 
dżali, tudzież wsie mahouietuńskie w okolicach 
gór Rodopskicb. a należące dotychczas do wscho
dniej Rumelji, będa z tej prowincji wydzielone i 
oddane w bezpośredni zarząd cesarskiego Rządu. 
Delimitację kantonu i wspomnianych wsi ma 
przeprowadzić techniczna komisja, mianowana 
przez wysoką Portę i księcia bułgarskiego, która 
ją będzie musiała wykonać na mibjsou, naturalnie 
z uwzględnieniem strategicznych warunków ko
niecznych w interesie Rządu cesarskiego.

3. By zapewnić na zawsze porządek « spo
kój wschodniej Rumelji, jakot-ż wszystkich pod 
danych jego cesarskiej Mości, zamieszkujących 
tę prowincję, poleca się komisji micmuwanej przez 
wysoką Portą i księcia bułgarskiego, zbadać 
statut organiczny i zmodyfikować stosownie do 
wymogów obecnego położen.a i miejscowych po
trzeb. Wszystkie mteresa otomańskiego Skarbn 
pańsuwowego mają być przy tern uwzględnione. 
Komisja ma ukończyć swe prace w przeciągu 
czterech miesięcy i przedłożyć j t  kouferencji w 
Stambule do sankcji. Do czasu uzyskania sank
cji dla tych modyfikaeyj, pozostawi* się staranie
0 prowincję w myśl form wymaganych obecnemi 
okolicznościami, rozwadze i wierności księcia.

4. Wszystkie inne postanowienia traktatu 
berlińskiego odnoszące się do księstwa bułgar
skiego i wschudu'ej humcl.|i, pozostają w u o  y
1 są wykonalne. Mocarstwa udziela te.j uchwale 
swej sankcji na konferencji, mającej się zebrać 
w Stambule, wówczas gdy będą w możności 
sankcjonować zrewidowany statut wschodmo-ru- 
melijski.

Działo się i podpisano w Stambule, dnie, 5, 
kwietnia 1886 w cesarskim kiosku Tophane

Said, S^rver, Calice, Badom tz, Nelid^w, 
Wiliam Wbite. Galragna, Galrjel Hanuluux.

' K R O N IK A .
Lwów dnia i4 .  kwietnia.

Wiadomości osobista p . P r o  dl, zasłużony 
dyrektor kapeli kościelnej 0 0 .  Dominikanów, ma
jący już przeszło 50 lat służby, jest mucno cnory.
— Na audjencji u cesarza byli d. 12. bm. pp, 
G r o c h o l s k i  i lir D z i e d u s z y c k i .

Nekroloyjd. Stanisław T a t a r k i e w i c z ,  ar
tysta dramatyczny, brat dyrektora dramatu i ko- 
medji teatrów warszawskich, zmarł w Waiozawie,
— Zmarła niedawno we Francji zakonnica, o której 
przed kilku dniami pisaliśmy, nie nazywała się 
Kułakowska, jak mylnie dzienniki zagraniczne po
dały, lecz K ł o b u k o w s k a .  — Ks. Jau  W o eh, 
proboszcz w Gołaczowacb, w Królestwie Polskiem, 
urodzony w W. Ks. Krakówskiem, przeżywszy 
iat 5a, zakończył życic d. 27. marca. cip. ks. J a n  
Wocli jako kapłan był powszechnie ceniony i sza
nowany prawie w calem Królestwie Polskiem. Całe 
życie poświęcił on bu-lowanin i odnawianiu świątyń, 
a ostatnim groszem dzielił się z biednymi.

Kalendarz. C z w a r t e k  (15.): Auastazjl — 
Ludwiny — Wacława tł .  Wschód słońca o goilz. 5. 
min. 20, zachód o godz. 6. min. 42.

K a l e n d a r z y k  m y ś l i w s k i  W kwietniu 
Wolu.) polować, na słonki, cletrztwie, głuszce 
dropie 1 paidwy i na ptactwo wodne i błotne.

IV. posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się
jutro we czwartek o godz. 6. wieczorem.

I. Naumowicz powróci! z Wiednia do Lwowa,
Pani Kochańaka we Lwowie. Z wieczornicy 

„Lutni- udała się wczoraj p. Kochańska na wie
czór do państwa Ziembickicli, gdzie ją nader go
ścinnie i serdecznie podejmowano. Około 80 osób 
wzięło udział w rancie. Artystka przygotowała 
obecnym miłą niespodziankę, odśpiewawszy trzy 
pieśni, a następnie duet z panią Ziembicką.

Ożywiona zabawa, urozmaicona produkcjami 
mnzykilnemi, przeciągnęła się do późnej nocy. Na 
raucie byli państwo Zalescy, ks. Thurn u. Taxia 1 
lie,zni reprezentanci arystokracji.

Rant na cześć pani SemLrich-E oehańskiej nie 
przyjdzie do skutku; na wyraźne bowiem żądanie 
artystki, komitet odstąpił od zamiaru urządzenia 
rantu. Pani Kochańska wymówiła się od tego za
szczytu, pragnąć uniknąć w szelk ich  kosztownych 
owacyj, prócz tego powodu cnce ona, o ile można, 
odpocząć po trudach artystycznych, a czas wolny 
spędzić w kole przyjaciół i bliższych znajomych.

(tn) Wieczornica „Lutni" zgromadziła wczoraj 
nader liczną publiczność do sali Kasyna miejskiego. 
(Koło godziny 73U P°witał i wprowadził jirezes 
Towarzystwa panią Kochańską, wręczając jej prze
pyszny bukiet, istne cacko sztuki ogrodniczej, 
przedstawiające lutnię z fiołków na białem tle z 
kamelij. Następnie rozpoczęły sie produkcje ściśle 
według ułożonego progi amu. W pierwszej części 
należy podnieść pieśń „Obraz Róży", w której 
u lo  tenorowe odśpiewał baidzo pieknie p. Cetwiń- 
ski przy akompaniamencie mruczącego chóru. Na 
szczególnie pochlebną wzmiankę zasługują produk
cje amatora p. J .  K. na kieliszkacb szklnnnyoh, 
który w skutek frenetycznych oklasków odegrał 
ponad program „Boże coś Polskę".

Nadto pro lukowa! się p. K. przez wzgląd na 
oneenosc tak fzadkiego nośnia, z pupierowemi mo
tylkam i, które zapomoc, wachlarza zmiuzał do 
lotu w dowolnym kierunku, a w końcu s musi wszy 
je do spoczęcia na przygotowanym bukiecie, wr, 
czył go p. Kochańskiej.

Znakomita śpiewaczka prosiła prezesa „ Lutni1
0 produkcje poawójnego kwartetu sojowego, o któ
rym tak pochlebnie wyrażah* etą w Warszawie. 
Kwartet nie przyszedł jednak do skutku, a to z 
powodu, iż jeden z tenorzystow zachorował, drugi 
zaś odmówił u iziala.

O godzinie 9. opuściła pani Kochańska salę 
Kasyna miejskiego, dzrękująe prezesowi i człon
kom wyćLiąła za daną jej sposobność usłyszenia 
jedynego w Polsce Towarzystwa śpiewackiego 
które rozwija się t . r  znakomicie.

Odezwa. Po śp. Heydenreicnn pozostała trzy
nastoletnia s iero ta ; rzeczą jest ładzi serca i do
brej woli, zapewnić córce człowieka wielkiego po
święcenia i wielkiej miłości kraju, chociażby naj
skromniejszy fnndnsz, umożliwiający po ukończeniu 
nauk, dalsze kreki wtrudnem dla blekoty życiu.

W tym celu otwiera się sk ładkę, z której 
fundusze umieszczone zostaną w Galicyjsk. Kaue 
oszczędności, pozostawiając dalsze Łarządzenie ta- 
kowemi p. Franciszkowi Zimie, dyrektorowi Kasie 
oszczędności

L a lista składek tira córki ip. Heyuenreićł.u
(Kruka). Zdziś (dukat i 30 franków) t. j. 81 zuv 
Zdzisław marcnwicki 50, Helena hk. Mier 50, Zyg 
munt Dembowski 15, Wanda Jaworska 10, dr. 
Władysław Górecki 15, dr. Stau- Krzyzauowoki 10, 
dr. Józef Pająk 10, Jerzy Kldin 15, Marcela &em- 
brich Kochańska 139, Leon ks. Sapiena 100. Leo- 
n«wa k». Sapieżyna 20, Frauciszek Zima 20. Ign. 
Rnssuann JOE, dr. Władysław Balk„ 3, Francisz. 
Wolski 10, Izauela hr. Dziednszycaa 100, dr Jó 
zef Malinowski 20, H. I 5, Z. 5, Samuel Horo
witz 50, Juljaa bzemelowtKi 3, JE . Włodzimierz 
hr. Russocki 50, X. X. 50, Włodzimierz Niezabi- 
towski 10, Edward Podlewski 5, Józef hr. Poto
cki 5, Juljasz Bielaki 10, JuIjułz Podle wski 6, 
Stanisław hr. Dzieduszycki 10, Henryk Rodakow
ski 10, Ludwik jęarzejowicz 5, Kazimierz W in
nicki 5, N. N 10, Marceli Kęplicz 5, Emil nr. 
Potocki 10, Stauisław Niezabitowski 5, Seweryn 
Dziakowsri 5, Wosiołowski 5, Kazimierz hr. Dro- 
hojowski 10, Władysł. Łoziński 5, Roman Tchórz- 
nicki 5, Józef Rozwadowski 5, Emil Tor Osiewicz 10, 
Zygmunt Bzowski 5, dr. Ferdynand K rattei 5, Al
fred Wo/czjrński 5, Bolesław Rozwadowski 6 J e 
rzy nr. Borkowmi 10, Włodzimierz Skrzyńuki 5, 
Stanisław Sozanski 5, Jan  hr. Drohojuwbki 5. 
Dyonizy Zawadzki 5 , Stanisław Jabłonowski 8, 
Stanisław Bielski 6, Karol Hansner 5, Bule«iaw 
Augustynowicz 5, Tadeusz Langle 5, Cieóskl 5, 
Heuryk Kieszkowski 5 , Roger hr. Lubiński 10, 
Kabat 5, Antoni Wrofnowski 5, Wacł»wKęplicz 5, 
Konstanty br. Brunicki 5, Władysław Mieewi.kl 8, 
Mfinter 5, N. N. 1, Oktaw Pietruski 10, Sadow
ski 4 , Mieczysław hr. Skarbek 4 , Kazimierz hr 
BorkowLki 10, Gold tern & Lowenherz 50, Soku 
& Lillen 50, Fljasz Linie 85, E. Zabłudowski 85, 
Edward Marynowski 10, Wuctor Osiadać® 3, 
F. G. 2, St. E. Grzybowski 25, Edward Simon 25, 
Berman Mieses 5 , dr. Filip ZuCker 10, Jakób 
Piepea 5, Wanda Bielska 5 złr. — łącznie 1.404 
złr. wa.

W skład deputacji, która ma wyjechać do 
Wiedniu i Rzymu, w celn podziękowania et san o 
wi i Ojcu św. za kreowanie biskupstwa staniała 
wowskiego, mają w ejść: ks. LisKwiCz z Kut,
ks. Jan  L it wino wicz, katecheta gimnazjalny w Sta
nisławowie, ks Kostecki, proboszcz z Czernlowiec,
1 dwie świeckie osoby.

Plan i kosztorys budowy nowego gmachu dla 
Seminarjnm ducLownago obrr gr.-kat. zobtały już 
wygotowane; óudowa ta  ma się rozpocząć jeszeze 
v  bieżącym roku i ma kusztuwaó 304.000 zł;

Mianuwania. Krajowa Dyrokeja 3hntbn za
mianowała kancelistę Karola d Emila oficjałem, & 
adjunktow podatkowycn Jana Lewickiego i Ma- 
rjana Martyniaka kancelistami przy kierujących 
Władzach skarbowycL.

Rada czKolna krajów* zamianowała nauczy
ciela tymczasowego »zkoły flljalnaj w Doroszowie 
wielkim Grzegorza Flakiewiozu, i ze szywristym 
nauczycielem młodszym zawiadującym bt&le szkołą 
filjalną w Doroszowie wielLlm; nauczyciela Stani
sława Wilkowlcza w Wiewiórce, rzBczywistyu 
nauczycielom tzkoły etatowej w Wiewiórce; nsa- 
c®yciela tymczasowego szkoły etatowej w Zagó- 
reczku Mikołaja Allśkiewicza, rzeczywistym nau
czycielem tejże szkoły; nanczycieia tymozabewegu 
szkoły w Kamionce Bobrożdy Napoleona U leny* 
sława Jusiyńskitgo, rzeczywistym nauczyÓfetob 
szkoły etatowej w Ławryk ,w ie ; tymczasowego 
nauczyciela Stanisława Polaczka w Rudawie, rze
czywistym nauczycielem szkoły etatowe w Rn- 
dawie; nauczyciela tymcsaiuwego szkoły flljalnej 
w Stroniatynie Apolinarego Dąbrowskiego, rze
czywistym nauczycielem młodszym, zawiadującym 
stale szkołą filjalną w Stroniatynie; nanccyeiela 
Macieja Strojka w Pławie, rzeczywistym nauczy
cielem szkoły etatowej w Pławie i nauczyciela 
Edwarda Hodboda w Woli Mieleckiej, rzeczywi
stym nauczycielem szkoły etatowej w Woli Mie
leckiej.

Ruch budowlany. W tych dniach zaczęto roz
bierać starą dwnpiętrową kamienicę na rogu nlicy 
Krakowskiej i Kuruiaktów, należącą do instytutu 
„Domu Nurodnego". Na jej miejsca stauie oka
zała 3-piętrowa kamienica, wy.uniętr w kiernnku 
• owej cerkwi. Zburzono jnż także jednopiętrowy 
dóinek na rogu ulicy ChorążCzyzny i Akademic
kiej, tz. Stahlówkę, a na jego miejsen stanie żeń
ska szkoła wydziałowa. Spalona w zeszłym mie- 
miesiącn część gmachn teatralnego została już po
krytą nowym dachem.

Z dziejów nędzy. Zbyt może ozrsto mulmy 
się odwoływać do ofiarności puLlieznej, jednak 
okropna nędisa, jakn panuje w najniższych wa - 
stwach naszego społeczeństwa zmusza nas do tego 
i powoduje do wstawienia się za nieszcięśliwymi 
ginącymi z głodu. Dziś znowu zgłosiła się do nas 
matka sześciorga drobnych d/ieci. żona byłego 
dyetarjnsza, Wilhelmina Szyszkowlca, nfleazksjąca 
przy nlicy Zamkowej 1. 2. Mąż jej od t r i  uu  U t 
tknięty apopleksją leży w szpitalu powszechnym 
i nie ma nadziei, ażeby wyzdrowiał. Przez 84 lat 
pełnił on ob iwiązki dyetarjnsz i w wojakowi ■ Mu
rze buduwuczem, zkąd z powoda choroby muuŁł 
ust pić. Biedna matka, nie mając dla dzieci aa- 
w* t chleba, zwi aca się do litościwych osób zjproś- 
bą, abj przyszły jej z pomocą, lub też zechciały 
zaopiekować się jej dziećmi. Prośbę tę zapisu
jemy, gdyż przekonaliśmy się o prawdziwości ąta- 
qu rzeczy.

Budowa dtmow ola w arstw  wyrattuczycii
w Krakowie. Nagląca sprawa canioh a >szkań dla
najuboższej ludności u isnA  zdaje się zbliża*, do 
ni zeczy wis mienia. IM tamtejszej Rady mifjfkjąj 
wniesiońem z ust Mo onegdaj podanie, dotyczące tej
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nwestji, wraz z planem iomu przez architekta 
p. Tadeusza Siiryjeńskiego. Wnioskodawcy obowią
zują sit wskazanych placacn wznieść najdalej 
do dwóch la t dwa lub trzy donij według załączo
nego planu (do budowy pierwszego dumu przystą
pią bezzwłocznie), obowiązują się nadto oznaczyć 
ceną mieszkań jednoizbowych włącznie z kuchnią 
od 4 do 5 zł. najwyżej miesięcznie.

W Kasynie miejskiem odbędzie się w sobotę 
dnia 17. bm. koncert muzyki wojskowej. Początek
0 godzinie 8. wiecztr. L ista otwarta Bilety wy
dawane będą w sobotę do godziny 4. po południu.

Mai'ja BartuSÓWda. Komitet Polek, zajmujący 
się pomnikiem dla przedwcześnie zgasłej poetki
1 nauczycielki ludowej, otrzymał nastęiujące dat
ki : Od gminy miasta Lwowa 4 metry kwadrat, 
ziemi na cmentarzu Łyczakowskim pod mający się 
wznieść pomnik, którego wystawieniem p. Perier, 
rzeźbiarz tutejszy, przyrzekł bezinteresownie się 
zająć.

W gotówce nadesł iii - Senat akademicki Uni
wersytetu we Lwowie 40 zł. 50 ct., Koło art. lit. 
w Krakowie 5 o0. Na listę p. Izabeli Bodyńskiej: 
W arg 3, Kłosowska 5, Thom 2, A. Moszyńska 1, 
M. Jarosz 1, Węclewska 1, Zadurowicz 1, Barn* 

_ mann 1, Bardasz —-50, Makowska 5, E. Bierzyń- 
ska 5. Na listę p. A Moszyńskiej : K. Peigel 3, 
N. Dokupilowa 2, K. D. 1, M. J . 1, N. N. —-59. 
W elerowa 3 , K. Nurkowska 1, M. Z^gor- 
»ka 1 , uczennice konwiktu FP. Sakra- 
mentek 10, z konwiktu p. Zagórskiej 8, Hof- 
mann 2'52, pp. K r kowieccy 2, Wolański 1, M. 
Zajączkowska 7, R. Świeżyńska 4-02, E. Pawło
wicz 1, Z. Komorowski 1, W. K. i  zł.

Komitet pióuz tegu otrzymał 30 zł. w darze 
od jednej z nam tutejszych jako fundusz n a usta
nowienie jednej mszy w. wieczystej, odprawiać 
się luająCoj corocznie w rocznicę śmierci Marji 
Bartusównej. Komitet składa wszystkim ofiaro
dawcom najserdeczniejszą podziękę i uprasza oso
by, które listy składkowe przyjąć raczyły, o naj- 
spieszniejbze ile możności nadesłanie datków, aby 
z n&acnodzącą wiosną można już było rozpocząć 
robotę około pomnika.

Trzy wypaoKi wodowstrętu u psów stwier
dzono w UDiegłym tygodniu w Krakowie. Roz
porządzenie, zalecające zakładanie psom Kagańców, 
tym razem stanowczo ma być w .tycie wprowa
dzone.

Oszust. Dnia 20. marca uciekł z Wiednia 
Eir.nciszek Berger, spedytor zbożowy, liczący lat 
31 w Papa urodzony, brunet, cierpiący na piersi, 
p4 dokonaniu oszustwa przeszło na 26.000 zł. 
Poszkodowani przyrzekają wynagrodzenie za prny- 
irzym inie Bergera, oraz l 0 ‘/o od odebranych pie- 
uiędzy.

Z Towarzystwa ochrony zwierząt otrzymuje
my następujące doniesienie W sobotę o 3;48 razu 
wypadł z bramy masarza p. Franciszka Underki 
rozjuszony wół n« ulicę Cmentarną i  popędził ku 
uliey Leona Sapiehy. Tam dopadli go trzej pa
robcy p. Underki, a okręciwszy mn głowę sznu
rami, któli go spiczastemi ż* razami, a  trzeci wy- 
luęcał mu ogon, podczas gdy pies rzeżnicki rzucał 
się nań i szarpał. Właśnie w tym czasie przecho
dziło tą  ulicą wielu urzędników kolejowych i dzieci 
szkolnych, które narażone były na wielkie niebez
pieczeństwo ze strony rozjuszonego wołu i psa 
i /eźnickiego, sam zaś fakt tak okrutnego pastw ie
nia się nad zwierzęciem wywołać musi ogólne obu
rzenie. Towarzystwo ochrony zwierząt doniosło już 

. o , tem policji.
Przemytnictwo w turniuracn. C zytam y w Gza-

a e:  Wczoraj około godziny 6. wieczorem przy
trzymała 'Jtraż akcyzowa przy rogatce Podgórskiej 
cztery młode panny, przyzwoicie i elegancko ubra
ne, Których turniury miały pokaźne rozmiary. 
Przy rewizji pokazało się, iż miały w turniurach 
pęcherze z okowitą. Zgrabne przemytniczki, z któ
rych trzy pą iziaelitkami, a jedna katoliczką, 
w żałobie, odstawiono do uizędu administracji 
miejskiej.

Wykaz inspekcji Dyrekcji policji z 13. kw ietn ia. 
Skradziono 3 kapy  n a  łóżka, 2 pledy, 4 chustki 
zimowe, 10 chustek  w ełn., 11 sz tuczek  m atery j 

*  i obrus łącznej w art. około 250 zł. - -  Zgubiono 
z ło ty  kolczyK z sm aragdum .

IV W Rzeszowie odprawionym zostało w ko 
śeielc 0 0 . Bernardynów, za srarunie „Kółka 
literaoko-muzyoznego * nabożeństwu żałobne 
spokć i duszy śp. BoLdaua Zaleskiego.

J a ro s ła w  11. k w ie tn ia . Z in ic ja ty w y  i  za  
sta ran iem  tu te jszego  T ow arzystw a am atorskiego 
odprawiono w dniu dzisiejszym  w kościele farnym  
naDozenstwo żalubne za  spokój dnszy  jp . B ohdana 
Zaleskiego.

Z pod Krosna 9. kwietnia. Według ostatniej 
Woli zmarłego w dniu 7. lutego rb. Karola Klo- 
bassy ZręeLiego, po nabożeństwie żałobnem w ko
ściele archi] rezbytorialnym w Krakowie, ciało 
jego zostało przewlezionem do Zręcina, dla złoże
nia w gioboweu familijnym, na co przeznaczonym 
został dzień 8. kwietnia.

Sensacyjne morderstwo zajmuje od kilku dni 
żywo wszystkich mieszkańców Brukseli. "W nocy 
z dnia 8. na 9. bm., o godzinie w pół do pierw
szej w nocy, adwokat van der Smisaen, deputo* 

■ny, wymierzył w snują żonę 6 strzałów rewol
werowy**. a  . W l a ł  taK małej odległości, 4e 
ko.zala nieszczęśliwej kobiety, leżącej w łóżku. 
aapaLia się. Początkowo przypuszczano, że paui 
van der Smissen została zabita na iriejscu; nie
bawem przekonano się, źe żyje, leer ran , 'jej są 
— według orzeczenia lekarzy — śmiertelne. Itto- 
tny powód zbrodniczego czynu nie jest dotychczas 
dokładnie zbadany. Państwo van der Smissen pro 
wadzi i przeciw sobie proces rozwodowy. W wlgi- 
lję zbrodni jednak mąż — jak twierdzą obustronni 
adwokaci — chciał skargę rozwodową cofnąć, al
bowiem pogodził się z żoną. Spór między małżon
kami rozpoczął się w nocy z powodu, iż żona od
mówiła stanowczo wydania mężowi listu, w którym 
tenże proponuje jej zupełną zgodę; żona oddała 
była już list .iwojemu adwokatowi, albowiem obsta
wała przy rozwodzie. Wówczas van der Smissen 
zawołał „Padnij na kolana i zmów modlitwę, bo 
nmrzeoz!1' — wyjął rewolwer z kieszeni i wy
strzelił. Yan der Smissen został przyare.ztowany 
i o 5. godz. rano, w obec władz sądowych, skon
frontowany z żoną. Podczas konirontacjl van der 
Smissen zachował godną podziwn zimną krew. 
Przed sędzią śledczym zaś zeznał, iż nie wie, co 
■ię stało, symulując chwilowy obłęd. Pani van der 
Smissen oyła niegdyś śpiewaczką i przed 20. laty 
debjutowała w brukselskim teatrze „de la Mun- 
naie“, jako Walentyna w „Hugenotaeh®.

Przez iiweraty. Pewien mieszkaniec tutejszy, 
dowiedziawszy się z ogłoszeń w gazetach wro
cławskich o jakiejś wdówce, chcącej się wydać za 
m ąż, nadesłał swoją ofertę W tydzień później za
proszono go, aby przybył do Wiocławia. Obie 
■trony wzajemnie się sobie podobały i pan *% nie

wyjeżdżając ż Wrocławia załatwił listownie for
malności prawne, a przed kilkn dniami przybył do 
Warszawy wraz z małżonką, którą zaślubił we
dług obrzędu wygnania reformowanego. Wdć wka 
wniosła mn posagu około 40.000 marek i na gwałt 
nczy się po polsku. [Kur. Codz.)

Wiadomości literackie i artystyczne*
(S. P.) Teatr, w  jednym z swych listów wy

powiada autor „Irydjona® następujący sąd o Du
masie (ojcu): „Gdyby ten Dumas nie był rozpro
szył ducha w gonitwie za groszem, gdyby był 
skupił swój talent i okuł go obręczą świętych, 
wysokich celów, byłby niezawodnie wyrównał Szek
spirowi. .Ale iskrę, daną od Boga, rzucił w błoto.“ 
Słuszny ten choć surowy sąd o autorze „Monte- 
chri.ta*, wydany przez Krasińskiego, przywiodło 
nam na pamięć wczorajsze wznowienie „Keana® 
w naszym teatrze. Dramat ten, jedna z pierw
szych prac dramatycznych Dumasa (napisany w 
roku 1836) należy niezawodnie do najsłabszych z 
liczby ośmdziesięcin dramatów i komedyj, jakiem! 
płodny ten antor zasilał w ciągu lat czterdziestu 
wszystkie po kolei sceny paryskie, począwszy od 
poważnego „teatru francuskiego“, a skończy wozy 
na popularnym teatrzyku przy bramie św. Marcina. 
„Kean“ jest utworem, powstałym w epoce przej 
ściowej Dumasa z romantycznego dramatu w bul
warową melodramę. Jest też tam wiele ognia i 
efektu, żywości akcji i zręcznego wyzyskania 
przedmiotu, natomiast charaktery .tyka postaci, 
wchodzących w grę, tudzież prawdopodobieństwo 
sytuacji, n it wytrzymują najlżejszej krytyki. Au
torowi „Keana® chodziło przedewszystkiem o wy
wołanie silnych wrażeń w andytorjnm i cel ten 
osiągnął w zupełności... w rokn pańskim 1836.

Dlatego też wznowieniu „Keana® niepodobna 
żadną miarą przykiasnąć, mimo, iż dało sposobność 

Żelazowskiemu do rozwinięcia bardzo starannej 
i trafnie olmyślanej gry w roli tytułowej. O wy
konaniu reszty ról nie wspominamy; postacie te 
bowiem służą niejako tylko za tło, na którem za
rysował Dumas postać Keaua. Są to m&rjonetki, 
nie charaktery. Ograniczamy się zatem tylko na 
wzmiance, ż t  w całości dawał się ncznwać, jak 
zwykle, brak należytego przygotowania i że in- 
scenowanie sceny 8. i 9. aktu IV. byio bardzo 
niefortunne. Podobne eksperymentu, jak umieszcza
nie artystów wśród publiczności, uchodziły chyba 
za czasów, gdy „Widowisko, któremu trudno dać 
nazwisko “ cieszyło się wielkie ji powodzeniem.

Marcelina Kochańska. W ob&c fachowych, 
powołanych i niepowołanych sprawozdań i refera
tów o występach pani Kochańskiej, zbytecznem 
jest powtarzać zachwyty i pochwały naszycn re
cenzentów zawodowych. Nie myślę więc pisać re
cenzję, ale kreślę Kilka uwag luźnych o artyzmie, 
spowodowanych przybyciem pani Kochańskiej do 
Lwowa. MuzyKa jako sztuka, podl65a rozmaitym 
zapatrywaniom, a w sztuce tej tylko pierwszo
rzędne jeniusze zdobywają sobie ogólne uznanie. 
Po dwóch występach pani Kochańskiej połączyły 
się wszelkie zdania publiczności, jakoteż sprawo
zdawców w jeden chór uznania i uwielbienia, a 
to właśnie jest potęgą jeniuszu naszej rodaczki. 
Artystka tej miary co pani Kochańska przestaje 
być artystką, a staje się kapłanką sztuki, której 
własny jej jenłusz wytknął kierunek.

Uszlachetnienie serc i umysłu przez muzykę 
jest od wieków stwierdzonem. Że w najnowszych 
czasach nadużywają Indzie muzykę do rozlicznych 
celów, a najbardziej do chwilowej, bezmyślnej 
rozrywki, nie zmieni to jej zadania cywilizacyj
nego. Artyzm tak twórczy, jakoteż wykonawczy 
na tych wyżynach, jak  go pojmuje pani Kochańska, 
nie dozwoli sprofanować tej sztuki i wyjdzie zawsze 
zwycięsko w zapasach z popsutym g, „tem i try 
wialnością. To też wielką jest zasługą pani Ko
chańskiej, że utrzymuje czystość i nieskazitelność 
najdoskonalszych tradycyj. Tem tłumaczymy sobie 
także jej niesłychane, niebywałe powodzenie, które 
bez innych szczęśliwych InD pomocniczych okolicz
ności pozyskuje wszędzie swą sztuką. Podziwia
liśmy ją  w dwóch rolach, zachwycając się wielo
stronnością jej jeniuszn i przyznajemy, że z nie
cierpliwością oczekujemy jej dalszych występów, 
które nam niewątpliwie odkryją nowe skarby jej 
wielkiego talentu. Ludwik Marek.

Repertuar teatralny. Środa: „Oddajcie mi 
zonę! “

Czwartek: „Cyrulik Sewilski" (występ pani 
Kochańskiej).

Szkice kartonów Matejki dla auli Politech
niki lwowskiej nadeszły już do Lwowa i za ze 
Zwoleniem rektora dra Zajączkowskiego publicz
ność będzie mogła je od dnia dzisiejszego oglądać 
przez tydzień od godziny 3. do 6. po południu 

■rmachu Politechniki.

centy, inżynier Magistratu, Latinek Walenty, in
żynier kolei Państwowej, Linhardt Wilhelm, urzę
dnik kolei K a.oia Ludwika, Malisz Justyn, inży
nier kolei Karola Lnawika, Pikor Juljan, sekretarr 
poczty, Przetocki Wacław, inspektor budowy salin, 
Zawistowski Edward, sekretarz Starostwa.

Jak  się dowiadujemy, postanowił wydział no
wy powiększyć znacznie czytelnię tudzież biblio
tekę i poszukuje do kupienia większej ilości od
powiednich książek. K  o ma zatem stosowne 
książki do sprzedania, niech się zgłosi do wy
działu resursy.

Gospodarstwu, przemysł i handel.
W i a d o m o ś c i  o s o b ł e t e .  Ziomek nasz G ó r s k i ,  

inżynier, podał Radzie miejskiej' petersburskiej projekt 
zaopatrzenia s'olicy wodą z jeziora Laiogi

Zamfcmęcie racMów Bania Krajowego
za czas od 31. grudnia 1885 do 31. marca 1886 roku.

S a 1 d a
Stan czyn i, j p r .  31. m arca

1886
w  po rów naniu  

z 31, g rudn . 188^

Kasa
w banku . . . złr. 41.136-33
w zascępst. . „  84.758-63 125.894 96 — 200.935 24

Efokta fund. rezerwo wycL 65.296 28 4- 19.390 75
„ fund. zaopatrz, funkc. 2.392 70 + ł<3 62
„ włas. eskont i w kumis. 41.934 43 -1 19.390 71

Pożyczki w 4,/ł °/0 list. zast. 4,304.710 59 + 1,288.875 01
„  w 5°/, oblig. komun. 883.587 oO + 39.725 40

W eksle:
w portfelu złr. 1,676.349-55
w reesk. „ 67.2u8-66 1,737.558 21 — 119.302 22

Z Hczki na zast efektów. . 394.389 66 + 34 480 96
Dłużnicy w raeh. bieżącym 696.287 54 + 501.776 43
Efekta zal. i w przechow.. . 3.486.370 98 + 293.859 07
Ruchomości ............................ 9.843 25 + 1.17$ 17
Różne rachunki:

z oddz. hipot. złr. 102 4C9"29
„ kom. „ 2.206"26

bank. „ 4-012 06* 108.637 61 -t 79.783 37
Wydatki b ru tto ..................... 32.533 74

11,889.487 45

Stz.i bierny
S a l d a

p r. 31. m a rca  I  w  po rów naniu  
1886 [z 31. g rudn . 1885

Kapitał zak ładow y ................
Rezerwy:

fund. rez. §. 62 u. zł. 17.122 27 
rez. odz. hipot. „ 11.305‘46 

„ „ komun,
wł. dł. zł. 28.371 

„ b. zł 19.803-01. 48.174-01
Funauss zaop. funki. Banku 
Emisje Banku:

41/,0/ listy zastawne . . . .
5°/0 obi. kom unalne............

Wylosowane 4,/i°/o listy zast- 
Kuponj e obiegu 
od 41/a% list.zast. zł. 2.048'Słl 
„ 5°/0 obi. komun. „ 11 737'bJ  

Obce kapitały: 
asyg.czeki, v,k. zł. 1,051.347'08 
wierz, w r. bież. „ 576.884-40

Lokacja Kasy krajowej . . . .
Żyro obligo..............................
De^ozyta osób trzecich. . . .  
Różne tachunki: 

z oddz. hipot. zł. 177 231*37 
„ komun. „ 13.383"30

banków. „ 14 2do"o4
Dochód b ru t to .........................

1,021.896 55

76.001 +
2.392 ”0 +

4,332.650 +
897.700 , +

600 •

13.786 41 —

1,628.231 48 +
luo.165 53 —

67.208 66 —

3,486.370 98 +

204.865
51.018

31
09

+

11,889.487 45

5.742 
473

1,299.800 
53.800 

950

16.64a

163.174
54.911

349.403
293.859

166.108

93

16

Knrs emisyj bankowych _
4'|j°|0 list. zast. pr. 31. grudn. 1885 zł. 91"50—92"50 

pr. 31. marca 1886 zł. 95"—»6 -50.
4°|0 oblig. kom. pr. 31.'grudnia 1885 zł. 9 7 —98'— 

pr. 31. marca 1886 zł. 99-—100-50.
Lwów dnia 8. kwietnia 1886.

Za zgodność
Longchumps.

Uroczystość przebicia tw e lu  pogra
nicznego na budującej się kolei Muakacz-Beskid, wę
gierskie Ministerstwo wyznaczyło na dzień 29. bm. Na 
uroczystość tę zaprosił minister br. Kemeny p. na
miestnika.

Nowa lin ja Kolei żelaznej ma połączyć 
stację drogi żelaznej nadwiślańskiej w Lublinie z loma 
szowem lubelskim, przez Zamość. Droga ta, jak pisze 
„Gazeta Lubelska,® prawdopodobnie rozpoczętą zostanie 
jnż w roku bieżącym; nie wiadomo tylko na pewno; czy 
będzie oddaną do budowy Towarzystwu d. ż. nadwiślań
skiej.

C e n y  zboża z dnia 13. kwietnia. 1886 r.
Podwo-

ftuch Stowarzyszeń.
Resursa urzędnicza, która przód rokiem w 

mieście naszem założoną została, rozminęła aię 
w krótkim czasie swego istnienia nadzwyczaj po
myślnie i liczy obecnie, jak się ze sprawozdania 
wydziału, przedłożonego walnemu zgromadzenia na 
dnin 27. marca br., okazuje, 317 członków, a mia
nowicie 135 urzędników państwowych, 60 autono
micznych i bankowych, 112 kolejowych, 10 adwo
katów , lekarzy i literatów

Według tego sprawozdania urządził wydział 
resursy w ciąga pierwszego roku istnienia tego 
Towarzystwa eary szereg zabaw towarzyskich, 
jak  wycieczki, wieczorki muzykalne, wieczorki 
z tańcami i przedstawienia teatralne, które to za
bawy cieszyły się jak największem powodzeniem. 
Nadto utrzymywał wydział w lokalu resursy oprócz 
Przyborów do gier w bilard, szachy i karty, czy
telnię pism krajowych i zagranicznych polskich, 
niemieckich i francuskich, założył bibliotekę, któ
rej członkowie bez wszelkich opłat korzystać mo
gą i sprawił inwentarz w wartości 2000 zł.

Przy stosunkowo nader niskiej wkładce mie
sięcznej, bo wynoszącej tylko 1 zł., rezultaty te 
świetnie się przedstawiają i świadczą zarazem, że 
założenie resursy był o na czasie, że resursa od
powiada potrzebie licznych kół towarzyskich i że 
pomyślną przyszłość w ró  yć jej można, jeżeli dalej 
w podobny sposób ro zwijać s.ę będzie.

Z dniem ostatn im marca br. urzędować po
czął nowy, na walne <m zgromadzeniu wybrany wy
dział, w którego si [ład wchodzą p p . : Siahl Hen
ryk, starszy inżynier* Namiestnictwa, jako prezes, 
Kerekjarto Antoni, starszy inżynier kolei Czer- 
niowieckiej, jako zi istępca prezesa, Kossak Michał, 
emeryt, urzędnik 'ministerialny, jako gospodarz. 
Brfckner Adolf, i nżynier, jako skarbnik, Hauser 
Edward, urzędnik kolei Karola Ludwika, jako bi
bliotekarz, i Eisi il t  Jan , kontrolor ruchu kolei 
czerniowieckiej, jako sekretarz, tudzież wydzia
łowi : Bielański Władysław, urzędnik bankowy, 
Brasson Henryk. irzędnlK poczty, Górecki Win-

Pszenica
Żyto
Jęczmień 
Owies 
Groch 
Wyka 
Rzepak 
Lnianka 
Konicz ezer. 
Foniez. biała 
Konicz. szw.

Lwów Tarnopol toczyska Jarosław
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przewidzianych wyników między chłopami w ta r- 
nobrzeskiera. Niektórzy chłopi twierdza, że to 
list do papieża z kondolencją z powodu straty 
familijnej — m u , że panowie chcą przywrócić 
pańszczyznę, i że te podpisy przociw tem u—inni 
wręcz odwrotnie, ze to młody „cesarz® każe się 
chłopom podpisywać, aby się potem zbuntować 
przeciw „staremu cesarzowi® i razem z panami 
przywrócić pańszczyznę itp. żydzi przyczyniają 
się do rozpowszechniania najniedorzeczniejszych 
pogłosek.®

Otrzymawszy ten list, udaliśmy się do na
szych przyjaciół w ternobrzeskiem i otrzymali 
odpowiedź zupełnie potwierdzającą powyższe do
niesienie z tym dodatkiem, że między rozsiewa 
nemi wśród ludu niedorzecznemi baśniami jest 
i ta, i?, „panowie chcą się zemścić na Indzie za 
rok 1846, że przeto należy ich uprzedzić.® 
Władzcm naszym — dodają nasi korespondenci— 
nie udało się dotąd dotrzeć do źródła.®

Na onegdajszem posiedzeniu Izby posłów 
wygłosiłhofrat L e u b a c h e r  jako sprawozdawca 
etatu M inisterstwa sprawiedliwości mowę, wymie
rzoną wprost przeciw Czechom i słowiańskim 
posłom z prawicy. Nic więc dziwnego, że mowa 
Lienbachera, będąca apologją niemieckiego języka 
państwowego, wywołała wielkie gaudium na 
lewicy, która hucznemi oklaskami obsypała naj
nowszego swego sojusznika. Dla nas mowa ta 
nie przedstawia nic nadzwyczajnego. Zinając an- 
tycedencje hofrata Lienbacnera, nie wierzyliśmy 
nigdy w szczerość jego związku z autonomiczną 
prawieą. Dla poBłów słowiańskich i dla satono- 
mistów był on zawsze cnfant terrible. Trudno 
więc dziwić się jego najnowszemu wybrykowi.

Różne, niczem nieusprawiedliwione wycieczki 
przeciw Polakom podczas obrad nad wnioski mi 
antypolskiemi roznamiętniły Niemców, którzy w 
czynny już Oposób zaczynają się rzucać na Pola
ków. Stało się to w Saksonji w miejscowości 
Gommern, gdzie dnia 7. b. m. na polskich ro
botników rzuciła się rozpasana niemiecka tłu
szcza. Napad ten tak opisują dzienniki niemie
ckie: „Około 5u młodych, kantonistow, którzy
przybyli dnia 7. bm. do Gommern dla stawienia 
się do wojska, rozpoczęło sprzeczkę z mieszkają
cymi tam Polakami. Przy bramie uli:y Salz 
strasse powstała formalna bitwa. Okna i mie
szkania Polaków mocno ucierpiały. Napastnicy 
rzucali na Polaków ogromnemi kamieniami i po
tłukli wszystkie szyby w ich oknach. Niektórzy 
z rozwścieklonych wtargnęli uzbrojeni w kije 
z tyłu do pomieszkań polskich robotników Tu 
raniono nożami Polaków, a między nimi także 
tobiet,. Nagle padł z domn Wegge strzał, któ
ry dwóch napastników zranił. Dopiero po długiej 
walce rozszedł się wzburzony tłnm ". Ks. Bismark 
zawsze górąl

Londyński Times przynoszą z Petersburga 
sensaeyjną wiadomość o odkryeiu spisku nihilis- 
tycznego przeciw carowi. We wsi Anto (o 30 wiorst 
od Nowoczerkaska), gdzie car z następcą tronn 
spodziewani byli na wiosnę, znaleziono w sta
wie wielką ilość nabojów dynamitowych i g ra
natów ręcznych Podejrzenie padło na syna 

starszego® kozaków, który sam jest poruczni
kiem kozackim. Uwięziono go wraz z bratem, 
studentem z Petersburga. Podróż cara została 
skutkiem tego odroczoną.

Pol. Cor. dowiaduje się z Sofji, że oficero
wie milicji wscnodnio-rumelijskiej otrzymali roz
kaz noszenia takich samych uniformów, jakich 
używają oficerowie armji bułgarsk'ej. Asymilacja 
na poln administracyinem Bułgarji i wschodniej 
Rnmelji jest jnż prawie w zupełności dokonaną. 
Wielu urzędników i oficerów wschodnio-rumelij- 
skich przeniesiono do Bułgarji i nawzajem buł
garskich do Rumelji.
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Wrzystko za 100 kilo netto bez worka 
Chmiel za 56 kilo loco Lwów, złr. 5"— do 10—  bez 

odbiorcy.
Okowita za 10.000 liter pręt. loco Lwów złr. 24" do

24-50.

Londyn 14. kwietnia. „Biuro Reutera" do
nosi ze Stambułu, że ostatni okólnik Porty do 
mocarstw domaga się, by w obec tego, że książę 
bułgarski przyjął uchwałę konferencyjną, i że
tam samem kwestja bułgarska jes t załatwioną, 
mocarstwa obmyśliły środki położenia kresu 
obecnemu stanowi rzeczy nt» granicy greckiej, 
woj.wnicze bowiem zachowanie się Grecji zmu
sza Turcję do olbrzymich kosztów, celem utrzy
mani- armji na stopie wojennej

Paryż 14. kwietnia. Po wyjaśnieniach mi- 
nisL a wyznań w sprawie roziuchów w Lacombe 
przy sposobności zamknięcia kaplicy, odrzucono 
wniosek prawicy co do udzielenia Rządowi n a 
gany a przyjęto 340 głosami przeciw 187 wnio
sek pochwalający zachowanie się Rządu.

Wiadomości giełdowa
L w ów  dnia 13. kwietni: ?. \Z i*oy handlowej). I. skjje 

za Ktiike: Kolei gal. K&rok Lad ! ta _ 200 ił. 208 — do 
211—, Kolei Lwow.-CzerŁ -J&ssy 232 oO do 236-— Banka 
hipot. galie. 285 — do 290 —, Bsaka kred g&L 217- — do 
222-—. II. Listy castawue na 100 złr. w J .  anetr. Tow&rz 
kredyt, gal. ziem. 5°/0 101*- d i 102-—, Towar*, kredyt, 
gal. ziem. 4°/0 94-50 do 95-50, T< w. kred. gal. ziem. 5*/„.
101-- ■ do 102"—, To w. kred. gal. zioia. 4% 9275 do 93-75, 
Banku krajowego 4’/,■/„ f  a. 9550 uo 56-50, Barka 
Kip. g£ 1. G*/0 102-50 do lo3’50, Banku nip g A 6*/, 95 15 
do 100-15, B-nku hipot. gal. z 5°/» preu. 101-30 do 102 30. 
III. Listy dłużne aa 100 złr. Galie. zakł. kred. włóż*.', 
(dawniej 6*/0) 3*/, w. a. w likwid. — — do 54-—, Gal. zakł. 
kred. włożę, (jawniej 5*/,) 8‘/,*/o w l. w likwid. — ■— do 
51*—, Ogóln. roln. kredyt, zakł. ais. Gal. 1 B u . 6•/, los 
w 1. 15 —— do —•—, IY. Obligi za 100 rłr. indemniza- 
eyjne galie. 5*/9 104 40 do 105*40, Komunalne gaL Zakład 
kredytowy włutc. (dawniej 6*/J 3•/, w. a. w likwid.
—*— do  ---- , 3®/0 Obligi koi_nn. Banku krajowego
I. emisji 99 25 do 100'2a, Pożyczki krajów, z roku
6°/0 102-75 do 104-—, Pożyczki krajowej z roku 1883 
94*50 d„ 95 50, L„jy miasta Krakowa 17-— 19-—,
Losy miasta Stanisławowa 25-— do 27’— Y. Monety 
Loka holenderski 5*82 do 6*92, Dukat cesarski 5*84 do 
5*94, Napoleondor 9*9a do 10*05, tół-imperjał rosyjski 10*27 
do 10-37, Rubel rosyiski srebrny 1-54 do 1-64, RuI jI ro 
syjski papierowy 1*23 do 125, 160 marek niemiee.
klon 6135 do 6215, Srebro za 100 złr. —*— do —•— 
Kupony w erebrje za 100 złr. —•— do — —, Pierwszi 
z cyfer wszystkich pozyeyj znaczy: „płacą,® druga „żądają®

fFiedeń dnia 14. kwietnia godzina 10 min. 3b. Akcje 
kredytowe 295*20, Anglo-Austr. 118-30, akcje b u c u  Union 
74-—, Kolej Karola Ludwika 209 20, Połudn.i 120-25. 
Rema papierowa 85 25, Listy a^stawne g-.de. l - l .  u aipot,
102-90, 4*/« Galieyjsn bata krajowy 95-75, Ooligi 4%% 
pożyczki kii, jwej z roku 138$ 52-75, Losy z retu 
1864 — , Napoleondor 10-01, Rubel papierowy 1‘25 
Uposobienie: stałe

Bi W. >. dnia 13. kwietnia godz. 4. min. 35. Rosyjski 
bauknotj 2)1'75. Akcje kredytowe 480*—, Lomoardy 
193*50, Galicyjskie 84*60, Kolei romańskiej 62:15. Aastrja- 
ekie banknoty 161*80. Po zamknięciu giełdy: kredytowy 
—•—, Lombardy —*—.

P a ry  i  S*/o Renta 81*10.
'j.elegrar.ny nbołotoe dnia 13. Kwietnia. — W ie- 

d- ń:  Pszenie.- —•— do - • —, złr., żyto —•— do —*—
złr., jęczmień do — złr., kukurudza —— do
—•— złr., cwies —*— n a  , okowita pr 10.006 liter
proeent 2362 do 23 86 złr Buda pe s z t :  Fuzenie* 160
Kilogramów (kwiecień-maj) 8*39 do 8 40 złr., rzepak 
(na grudzień) —'— złr. Be r l i n :  Pezeniea żółta 
kwiecień-maj) 152.— m., żyto —*— m , spirytus
oco 34‘75 m., dej rzepakjwy —•— m. F a / y ż :  mąka 
95 klgr. 47"30 fr., oiej .p&kjwy —*—, spirytiu — —łr  

N afta. Wi e d e ń :  jiiia 14 kwietnia: 13 75 dj 14'—. 
Br e ma :  6*50 de 6*50. B c m o n r g :  6*50 na kwiecień 
6 40 na. ierpień-grudz. 7\— A n t w e r p j a :  ua kwiecień 
1q-50. N o  w  y-T. o r k : 7*37. f i l a d e  [ f  i » : 7-25._______

Przegląd polityczny.
Lwów 14. kwietnia.

Cesarz sankcjonował uchwalony przez Sejm 
krajowy projekt ustawy o rozłączeniu miejsco
wości Szczytna i Tyw*,ma w powiecie jarosław 
skim i utworzeniu z obu tych miejscowości od
dzielnych gmin ; tudzież użyczył sankcji uchwa
lonemu przez Sejm .rajow y proiektowi ustawy 
o wyłączeniu przysiółka Podlesie ze związku 
gminy Medwedowa w powiecie buczackim i u- 
tworzeniu zeń odrębnej gminy.
W  W sprawie agitacyj między ludem, o których 
pisaliśmy wczoraj, czytamy w Gazecie Lwow
skiej :

Dla naocznearo poznania stanu rzeczy i u- 
zyskania podstawydo jednolitości dalszych zarzą
dzeń, jakieby się w tej mierze potrzebnemi oka
zały, delegowało Nanrestnicbwo do tych zacho
dnich powiatów, gdzie wieści niepokojące poja
wiać się zaczęły, wyższego urzędnika z odpowie- 
dniemi instrukcjami. Delegat Namiestnictwa obje
chał już powiat grybowski i gorlicki i przekonał 
się, że w pierwszym powiecie wieści niepokojące 
jnż ucichły, a w drugim, gdzie jak delegat Na
miestnictwa stwierdził, istotnie najpotworniejsze 
obiegały wieści, ludność odpowiednio pouczona, 
sama oświadczyła, że wieściom tym nie wierzy i 
uważa je za brednie. Delegat Namiestnictwa zwi
dzą obecnie inne sąsiednie powiaty.

W powyższej spraw5e pisze Reforma'
„Przed k lku dniami otrzymaliśmy byli z 

Wiednia, nie od zwykłego naszego korespondenta, 
doniesienie, że „Koło polskie bardzo jest nieza
dowolone z agitacji ks. Chotkow kiego, zbierają
cego podpisy na pety je za święceniem niedzieli. 
Agitacja ta  miała doprowadzić do zupełnie nie-

Tulimy wlasMjziBiiiaPilsKiBp."
Kraków 14. kwietnia. Na wczorajszem zgro

madzeniu przedwyborczem na 402 głosujących 
otrzymał przy próbnem głosowaniu M a c h u l s k i
130, C i e s z k o w s k i  114, R o m a n o w i c z  >3, 
W a r s c h a u e r  48 głosów. P. C i e s zk  o w s k i 
zrezygnuje dziś na korzyść dra M a c h u l s k i e 
go i ogłosi rezygnację plakatami.

(D.) Wiedeń 14. kwietnia. Lekarz powiatowy 
w Jarosławiu dr. Aureli P i e c h  otrzymał tytuł 
radcy cesarskiego z uwolnieniem od taksy.

(D.) Wiedeń 14 kwietnia. Poseł L e w a k o w -  
s k i  osiągnął wczorajszą mową przeciw robotom 
więziennym wielki sukces. Obfitość m aterjału 
j zapał krasomówczy wywarły ogromne wraże
nie. Stowarzyszenia i korporacje przemysłowe 
przygotowują owację dla mówców przeciw robo
tom więziennym.

Petersburg 14. kwietnia. Zapewniają tu, że 
wkrótce ma nastąpić zjazd cara z sułtanem 
w nieoznaczonym dotychczas miejscu.

Telegramy biura koresp.
Ateny 14. kwietnia. Izba przyjęła w pier- 

wszem czytaniu w szystkie przedłożenia rząd >we, 
a między niemi projekt pożyczki 25 miljonów. 
Słychać, że mooarsrwa mają uczynić ponowne 
starania, by wywrzeć presję na Grecję.

Petersburg 14. kwiVn:a. Dziennik nrzędo 
wy ogłasza statut Towarzystwa żeglugi Darowej 
na morzu Czarnem. Tow. otrzymujezapomogi na 
cotygodniowe jazdy do Odessy, Sistowy i n»po- 
wrót. Ma ono obowiązek wstępywać do Sulimy, 
Tuldży, Gałacu, Praiły, Czernawody, Silistrii, 
Tutukai i Ruszczuku, a raz na dwa tygodnie do 
Izmaiłu. Parowce Towarzystwa mają być w cza
sie wojny oddane do dyspozycji Rządu.

Berlin 14. kwietnia. Izba panów przyjęła po 
cofnięciu przez Koppa części swyth wniosków 
wszystkie paragrafj ustawy kościelnej z niektó- 
reini poprawkami Koppa, zajktórem i głosował 
także B i s m a r k .

"  Aga. ’4. kwietnia. Gabinet podał się do 
dymisji, ponieważ prawica oświadczyła, że tylko 
wówczas będzie głosowała za zmianami konsty
tucji, jeśli Rząd uczyni zadość jej żądaniom w 
sprawie oświaty.

Londyn 14. kwietnia. Hrabia E l  g i n  m ia
nowany został ministrem robót publicznych.

Londyn 24. kwietuia. W  Izbie gmin zbija 
G l a d s t o n e  zarzuty przeciwników billu a od
wołując się do swojej pierwszej mowy zaznacza, 
że bynajmniej nie twierdził jakoby kontrola pau 
slwowa nad cłami i akcyzami i wykluczenie ir
landzkich reprezentantów z centralnego Parla
mentu były istotnemi zasadami billu. Foruszono 
bowiem myśl przypuszczenia irlandzkich repre
zentantów z ograniczonemi atrybucjami albo 
zmniejszonej liczbie do ^Parlamentu. Rząd nie 
chce w obecnem stadjum billu przeszkadzać roz
biorowi tycb kwestyj. Bill przyjęto w pierwszem 
czytaniu bez głosowania. Drugie czytanie na
znaczono na dzień 6. maja.

Przyjechali do Lwowa
dnia 14. kwietnia 1886 r.

HOTEL rRaN C U8K I. L. hr. Ligała, z Ispasa. A 
br. Horoch, z LLwałówie. F. Swieżawski, z Królestwa 
Polskiego. B. Kopciuch, z Ławouznego. L. Jordan, z 
Mannheim. 1. Siebenschein, z Wiednia. L. Klein, ze 
Stryja.

HOTEL ŻORŻA J. hr. Wodzicka, z Olejowa. A. 
Obertyński, z Odnowa.

HOTEL EUROPEJSKI. S. Flankuwski, z Trelówki. 
J. Kamiński, z Wołynia.

HOTEL ANGIELSKI. L. br. Briickman, z M:aa- 
sterca. W. Luszczyński, z Komarna R. Krzyżanowski, z 
Kijowa. M. Majeranowski, z Rosji.

HOTEL LANGA. J. Skmeeki, z Berna. E. Ebstein, 
z Berlina. F  Dernatschek, z Wiednia.

HOTEL Rl'HNA. M. Lewicki, z Żabokruk. H. Wan- 
ko, z Bobrki.

N A D E S Ł A N E .  
Najuprzejmiej uprasza o spieszne nadesła

nie zamówień świątecznych na
Torty, Baty, Przekładańce i Mazurki
znana od tylu lat Cukiernia, a  obecnie 

przeniesiona pod rirrną:

M. MULLER
na ulicę Kaźmierzowską liczba 28 obok 
 apteki W go Krzyżanów skiego,_____

Apteka KUCKERA we Lwowie
poleca (i)

Specjalności i środki uniwersalne francuskie
im ne, tak przez nią jak przez inne firmy ogłaszane.
e o o o o o o o o e o o o o o o o o ę
T  Jako pewną i korzystną lokację kapitała polecamy, 

z  p „ w o d i i  o b e c n y c h  n l s l d c h  k a n ż *
5°/0 Listy Zastawne premiow. Banku Hipotecznego

losujące vię p o  H O  tir .,
jako też 1520 1

5°/0 Listy Zastawne nieprem. Banku Hipotecznego
losujące się p o  lOO 3.Ir.

Kupujemy i spizedaj„m} takowe pod możliwie
n&jkorz~*lniejszemi warunkami.

SOKAL I ŁIŁIWU
DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY. 

O O O O O O O O O 0 0 0 0 0 0 4  
Nr. 5.

Rozmowa pouczajaca.
— Co robisz w katarze ?
— Kaszlę I...
— Upośledzony niedołęgo I
— Więc cóż mam robić ?
— Co 7 Ja  zażywam Pastylki Geraudeia. 

'Ye Lwowie w aptekach pp. K. Mikolast-La,
Wewiórslriego, Krzyżanowskiego, Sklepińskitgo 
i innych ; w Krakowie w aptekach pp. Trauczyń- 
skiego, Redyka i Wiszniewskiego.

2

,» Wj o  Si w
weg. B anku hipoirczuego

Główna wygrana zł. 100.000,
Najbliższe ciągnienie 15. maja, sprzedaje z! go
tówkę po kursie dziennym, — także ■ wpła

tach miesięcznych po zł. O.

AUGUSTSUHELLENBEfiG
DOM BANKOWY i KANTOR WYMIAN!

we Lwowie.



DZlENfMK POLSKI

Obywatel ziemski z W. Ks. 
Poznańskiego-^- zmuszony 
do s p r z e d a ż y  majątku 

w skutek obecnego przesilenia rol
niczego, pragnie objąć

Z a r z ą d

większej majętności
w Galicji.

Bliższych wiadomości udzielić 
m oie prezes Towarzystwa central
nego gospodarczego w W. Es. Po- 
znańskiem p Szułdrzytokf w lu -  
baszu, (stacja pocztowa, pcwiat 
Czarnków. 1625 3—3

Poszukuję 

kupna apteki
i  obrotem rocznym o j 2 do 4 tysięcy albo 

dzierżawy większej apteki
Łaskawe oferty proszę nadesłać pod 

adrateu  6. Mehrer magister f« -laeji 
w Brodach. 1672 3—3

W Wołostkowie, poczta Sądowa Wisznia
moina nabyd : 16*56 2—3

Tymotki 25 kilo po 7 zł.
Wyki czarnej 100 kilo 8 zł. 50 ct.
Bobik najpięk. 100 L lo 9 zł. 50 ct.
Owsa 100 kilo 9 zł.
W szystko w najpiękn. gatunkach.

Fabryka wyroków b s tw u ji M a  i W  r a n  artyiilw budowlanych
M .  Z I E L E N I E W S K I E G O

inżyniera w Krakowie, ulica Krowoderska, poleca
M aterjaly : Asfalt, Cem ent, Cegły zwykłe, Cegły ogniotrwałe, Wapno hydrauliczne, Gips, Glinka ogniotrwała.
Pokryci** dachowe: Papa, Cynk, Miedź, Dachówki ceglane, Dachówki żelazne lane emaliowane, Dachówki żelazne kute emaliowane, Dachówki 

comentowe, Łupek. Cement drzewny. Wykonuje pokrycia.
Wodociągi i k loak i: Rury żelazne, Rury ołowiane, Rury steiugutowe, Rury ciągnione, Rury cementowe, Closety, Pisoiry, Muszle zlewne, Zamknięcia 

hermetyczne, Całe urządzenia wodociągów.
Posadzki : drewniane, żelazne, lane, marmurowe, cementowe, steingutowe, uietlaehowskie, „Terrazzo," asfaltowe, betouowe, Klinker.
W yroby i bndwwle ketonowe: Nagrobki, Posadzki, S hody, Gzemsy, Muszle pod rynny, Balustrady, Ozdoby architektoniczne, Rury i Rynuy, Tretoary, 

Słupy kilometr., Słupy graniczne, Żłoby, Mosty, Przepusty, Kanały, Domy.
Konstrukcje żelazne: Tragery, Szyny, Blacha fal. do sklepień, Żaluzje stalowe, Kroksztyny lant, Okna, Odkosy, Żłoby, Ławki, Sztachety. 
Rozmaitości: Maty trzcinowe, Architektoniczne ozdoby z terraeoty. Architektoniczne ozdoby z cynku, Architektoniczne ozdoby z cementu, Masa 

płytowa przeciw wilgoci, Piece kaflowe, Piece żelazne i t. d. i wszelkie inne w zakres budownictwa wchodzące.
Daje wszelkie wyjaśnienia. — Plany i Kosztorysy w razie dojścia obstalunku bezpłatnie. 1582 7—17

Poczta Gorlice
poszukuje 1705 2—3

Ekspedytora
z uzdolnieniem telegraflcznem.

Kapelusze filcowe
z firmy H abiga

f l a j d f t w s z f t i o  f a s o n n
i w o g ro m n y m  w y b o rz e  

nad e u ły
d o 161Ś 1—6

m ag a zy nu

A’ U ME DE PABIS
2 plac Halitki 2.
Gabryel Słark.

Fabryka nawozów Sztucznych Arcy- 
księeia Albrechta w Żywcu, stacja 
kolji, telegraf* i poczta Żywiec — 
poleca P. T. panom właścicielom 
i dzi irżaweom dóbr pod uprawę 

wiosenną 1574 30—27

m w
i wszelkie wyroby nawozów sztu- 
oanyrh, z poręczeniem zawartej 
ilości żywiołów roślinnyeh, po cenach 

umiarkowanych.

P t s i b k n j o  s i ę  d z i e r ż a w y

A P T E K I
przynoszącej brutto 3 -4000 roczn. dochodu.

Łajk&we oferty pod adresą: M. Ż u 
ro w s k i  w Kranzbergu. 1700 2—2

Młodzieniec
z ukończoną 6. klasą gimnazjalną nie mo
gąc d »  braku utrzymania ksńezj i szkół, 
poszukuje umieszczenia na poczcie u ta- 
L .tfs  z p. poszmistrzów, gdzieby l.  u - 
dzielanie lek -jrJ (ręcząc za dobry skutek 
egzaminów) mógł odbywać praktykę po- 
eztow. lub imego odpowiedniego zatru
dnienia. Wezwanie p. n. .Fortuna" poste 
resiame we Lwowie.

111    1

EXTRAIT
D11U 91 COLDUUI

i v t  d l «  B e s t *
tC w  bek*pnten sdarken Auf 
_ tm internationalen A tunel- 
'imgen der leteten 10 Jahre mit 
den bOehsten Freiw n prlm iin . 

Ciąneyal- Agenton :
A. Matach & Go. Wien

u i  p i r '  17
wollmlls e/8.Caadsu d  1.,

Otrzymać można we Lwowie, T»-no- 
#id, Tarnopol* 1 w każdem galanteryjne^ 
sklepie. 1576 13—0

AX. SOŁECKI
L W O W W a U O W A  11

p o 1 e o a

N A  Ś W I Ę T A :
1 kilo

Migdały Bari zł. 1.28
„ M 1, eta . , 1 . 3 2
,  w łupkach , 2.—

Rodzynki su łtańslie nowa ,  —.70 
,  Elleme duże .  — .70
,  czarn* (icoryntki) ,  — .60
,  M alaga na gałązk. ,  2.—

Daktyle marokk&ńskie deser. .  2.—
,  Aleksandr, do ciast ,  — .96 

Figi sułtanskie . ,  — .88
,  wiankowe —.48

Cykatę świeżą w dużych ka-
wałk .en . . ,  1.80

Ąraneini(pom aranczkism aż.)tf 1.60 
Orzech tureckie okrągłe ,  —.48 

,  łuszczono 1.12 
włoski* • • „ —.40

Oliwę nicejską świeżą i ocet .winny. 
Naturalne wim» węgierskie i au- 

strjaekie od 50 ct. butelka.
Zlecenia z prowincji uskuteczniają 

się odwrotnie. 1718 1-6
Przy zakupnie 15 butelek wina

■i któregokolwiek gatunku, do
da]* bię 1 butelkę bezpłatnie.

W

I

I
25

W  O  2 5 °|0 t a n i e j  
Towary bławatne i płonna

w y p r z e d a j e

MAGAZYN MARKIEWICZA
we Lwowie, plac Marjacki I. 10.

Postanowiłem wyeufać się z tego przedsiębiorstwa i magazyn towarow 
bławatnych przy placu Marjackim zwijam zupełn ie ; z tegu powodu 
wyprzedaję wszystkie towary bławatne i p ł6 t»a  niżej 
cen fabrycznych. Z uszanowaniem

Markiewicz.

P r z e ś c i e r a d ł a  s z l r t i n g o w e ,  b e z  s z w n  od  z łr. 150.

p łó c ie n n e  ,  „ „ 2— .
jPoszewki gotowe od  40  ct.

Siennik i gotowe od 95  ct. i w yżej hiks 1—0 ś
p o l e c a

MAGAZYN F. KNAUFF i SYN
pod „Złotym Lwem" w* Lwowie plac Kapitulny.

I
Uznaną powszechnie za najlepszą

masę do zapuszczania podłóg
polecają

HUBNER i  HANKE
■we L w o w i e .

Odsprzedającym, d a jem y odpow iedni rabat. 1521 2—0

P i e r s i o w e  e n k i e r k i  i so k
■SPITZWEGERICH (z babki), 1525 35—50

e łu ią  na w y leczen ie  c ie rp ień  p la co w y ch  i p ie rs io 
wych, k i r i h ,  kok luszu , c h ry p k i i zaflegm lenia 
o p łu c n e j Nieoszaeowana ta ruśiua, którą wydaje natu
ra dla dobra i zbawienia ierpiącej ludzkości, zawiera w 
sobie do izisiaj niewyjaśnioną tajemnicę, przyczyniając 
się do złagodzenia zapalenia błony śluzowej w krtani 
przewodzie oddechowym w sposób szybki » skuteczny 
a temsamtm do przywrócenia zdrowia w tyeh organach.

Ponieważ w naszych wyrobach ręczymy 
za czystą mięszaninę cukru i babki, uprasza-

ihmy szczególnie uważać na nasz znaz ochronny 
nrzedownie ze rejestrowany i podpis nakartenie 
i flaszkach, gdyż tylko te są prawdziwe. C ena  k a rto n u  30  ct., flaszki 70, 40  i 23 et. 

Wysyłki na prowincję za pobraniem

VICTOR SCHMIDT & SÓHNE
e. k. uprz. kraj. fabrykanci. Fabryka i wysyłkowy skład we WIEDNIU,

IY. Alleegasse 48 (w pobliżu dworca kolei południowej).
Do nabycia we wszystkich apttkach, drogoerjach i składach. We LWOWIE ■ 

pp aptekarzj Jakóba B zera, Henryka Blumenfelda, Geilhofera, Ed. Jaeewieza, (na 
kelei Karola Ludwika/, Mik. Karczewskiego, A. Kochanowskiego, iC Krzyżanowskiego, 
dr. Karola Mikolaseha, Ad. Museila, Jakóla Piepesa, Podgórskiego, J. Wewiórskiego, 
Zyg. Ruckera, Sklepińskiego, dalej u upeówpp. K. Bałłabam, h  ir la Bayera F. W. 
Królikowskiego, A. Mańkowskiego, 81. Markiewicza, Nandnoj Torhowli i yt. Woj
ciechowskiego, w Brodach u apt. Redera, K. Br. Witosławskiego, w Tarnopolu u apt. 
Fr. Jamrogiewieza, w Stanisławowie u apt. Jana Macura.

iM e ffie  Towarzystwo
■w TX7"i©diilTJ..

B iu ro : I. H im m elp fortgasse Ib. 6. w  w ła sn y m  dom u.

P e łn o  w p ła c o n y  k a p ita ł ak c y in y  1031 14—34

Cztery miliony złr. w. a.
Towarzystwo przyjmuje ubezpieczenia przeciwko szkodom ogniowym, 

gradowym, jako też przeciw nzkodwm wynikłem podczas 
transportu, pod najprzystępniejszymi warunkami.

Bliższych wyjaśnień udziela Jeueralna Ajencja we Lwowie, pla 
Marjacki lb. 6/7., jako też jej wszystkie ajencje na prowincji.

l e d e ń s i i i

M M  M mtś aa Zycie i
w W iedniu.

B iu ro :  I . H im m elp fortgasse lb. 6. w  u dusnym  dom u. 
Pełno wpłacony kapitał akcyjny

Jeden milion zlr. w. a.
Zakład przyjmuje ubezpieczenia:

a) na wypadek Śmierci, 
li na przeżycie, 
o) na posag.
d) na pobór renty — jako też ,
e) na nbezpieczenie k »p lt » łu  *  zapew lionym 40 /,wjm

udziałem w zynkn rocznej prcmji, za każdy trzech 
leżni okres rj f Lu, i

f) na ubezpieczenia assocjacyjne na przeżj cle z zape*
wnionym minimalnym kapitałem  1 85”j,wy» . ndzła* 
łem w zyska, pw nnJniższycb premjacb i pod najko
rzystniejszymi warunkami.
Wszelkich wyjaśnień udziela Jeneralna Ajencja we Lwowin, Wiedeń

skiego Towarzystwz Ubezpieczeń, jako też jej zastępstwa na prowincji

H E B L E  pod gwarancją.
Najrzetelniejsze i najtańsze źródło! 

Wysełka mebli na wszystkie części świata
en gros i en dćtaii 1577 8—12

T E O fiO itA  D I M O Y M i  W iedniu
I. Bezirk. Wipplingerstrasse Nr. 28.

S 0F  C e n n i k i  g r a t i s  i f r a n c o .

PAPIER FAYARD i BLAYN
60 lat powodzenia są dowodem skuteczności tego środka w leczeniu katarów, 
irryta. yl piersiowych, renmaryzmów, zwichnień, ran, opar/eń.

odcisków i uagaiotków pomiędzy palcami. 1507 3-20
We wszystkich aptokaeh. Hurtowna sprzedaż w Paryżu, 30, ulica St. Marri.

1500 do 2000zł. bocznego roczn, zarobku!
mogą uzyskać stateczne osoby każdego stanu przy niejakiej czynności. — ggl 

Oferty pod B. 4000 nadssłać do R u d o l f a  M o s s e  w d 'ed n iu .

$ r ć g E n B k a t e u r  S
mleko odmładzające włosy

f A  niezrównany środek, przywracający siwym włosom kolor pierwotny, wzmacnia 2  
tąkowe^nadąiąc nadzwyczajn, miokkość i kolor połyskający, nadto niszczy W  
łupież tworzącą się na głowie, oraz pryszcze 1 ib wyrzafy skórne usuwa,

M  Regularne używanie przez dziesięć dni a najdalej przez dwa tygodnie, nadaje 2

#w  zupełnie nawet siwym włosom pierwotny ich kobr. Odt: d już d l. utrzymania W  
barwy, dosc parę razy na tydzień zmaczać Rćgsneratearem włosy zapomoca »  

^  gąbki. — Cena 1 złr. 1 W

*  Laboratorium etemiffle a , p o k o r n e g o  Mska famaui S
djjp (przedtem W. T E P Y) JL

we L w ow ie, u lica  W ałow a liczba 15. 1717 1—5

• — m m m m m m m m  m — m u  * # • * * * • * !
G r a t i s  i f r a n c o

posyła^ / każdemu na-ze Cenniki wszystkich gatunków koców 
dla koni, firanek, dywanów, kilimków Jedaa- 

\ do na riakMie, u « powozów
tudzież kap na łóżka i stoły. -  Również rozsyłamy 
za pobraniem pocztowem wykonane w fabryce koców Yictpęią

z sześciu modnymi kolorowymi pŁoami, wielkie, szerokie, bardzo giube derki na 
konie, sztuka tylko po zł. i  lO . Takowe 193 ctm. długie i 130 ctm. szerokie, 
sztuka po zł. l*ou. Bardzo ciężki gatunek podwójny zł. 1*90. — Dalsj całkien 
białe koce na łóżka z pasami, sztuka pa zł. 2*60. Koce fiakierskie 
z tłem jasnożółiem z ośmu pstremi modncmi pasami, sztuka po zł. 3. Bardzo 
ciężki gatunek, sztuka po złj 3*60. Największy i najeięższj gatunek podwójny 
zł. 3 M .

A dres: €onsortinm der rereinigten Derken-Iudusirie, D. P. 
B e r n f e l d  &  Comp., Wlen, Salzgries Nr. 3. 1552 27—0

Ostrzeżenie przeciw podrablacz m

fa s tl lle s  de

N M T 1 L  d e  T I I I I l  .
Esseneia z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, naj

zupełniej czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniej
szą aniżeli leopuhu i feubeba. Czym niepotrzeDuem używanie 
wszelkich szprycowań i w przeciągu dni trzech ulecza wszelkie 
najdolegliwsze i najwięcej zastarzałe rzeżąozki, nie utrudzając 
żołądka i nie Udzielając nieprzyjemnej woni urynm.
SKł AD w PARYŻU, 8, ULICA VIVIENNE i w GŁÓWNYCH APTEKACH.

We Lwowie w aptekach pp. P. Mikolaseha, Wewiórskiego, Z. Ruekeri. 
i Beisera. 1537 3—0

Z u p e ł n i e  d a r m o
rozsyła firma

0 - x s i . a a . ć L

„ A u  P r i x  f i x e “
W i e n ,  I. ,  G r a b  e n  N r .  15

przepyszny lllustrowany katalog,
obejmujący

najmodniejfiz« nowości w strój a cli dam
skich, zbytkownych i niezwykłych towarach.

Życzących sobie otrzymać go, uprasza się o dokładne podanie adresu 
i o wzmiankę o tym dzienniku. 1707 2—3

TAMAR
INDIEN

GRILLOM

Owoc pmcŁyszpzaiący, orzeźwiający
PHZ C W

ZATWARDZENIU
i słabościom które  mu towarzyszą jako to  : 
K R W A  WNICGM, ŻÓŁCI, B r a k o w i  A P E T Y T U ,  
DO LEG LIW O ŚC IO M  ŻOŁĄDK A! K IS Z F K  i.t.d.

Bardzo  p rzy jem ny  do z a ż y w a n ia ,— nie zawić ia  
w sobie żadnej cząsik i  lrażniącej,  -  bierze się 
nie zmieniając  w niczem ani p rzy w y k n ieó  ani 
za t rudn ień  codziennych.

Itiesbcdny i nu>»ukodlkwy n a w e t  kobićtom 
brzem iennym  położnicom, dzieciom i sta rcom . 
Spzedaje się we w szys tk ich  sk łada  th  m a te ry a łó w  

ap tecznych  i w  ap tekach .

Paris, E. Grillon, 27, rue Rauibuteau 

C3 -łd W 7CL3T SlEład.
Fortepianów, Pianin i Organów

j a k o t e i

koncesjonow ana S zko ła  m uzyczna
L U D W IK A  M A R K A

w  H-oonJŁ-u L. © ,  X .  p i ę t r o .
N *® ha m i  a a  f o r te p ia n i e

w 3 oddziałach i 8 klasach ed początków 
d najwyższego wykształcenia. — Nauka

które pod 10-tio letnią gwarancją sprze
daje i wypożycza, oraz sprzedaje rafowe

na raty miesięczne
od l ó  złr. w. a.

Nowe ozdobne I T O Ł I i O  p i a n i n a  i sławne amerykańskie 
pokojowe i kośeielne fabryki Esteg dt Co. ORGANY

1506 »—0

JAN IHNATOWICZ
1484 23- u  4p o l e c a

wypróbowane i  niezawodne środki 
kosmetyczne,

odszczególnipne 6ma iBdalani zasługi 12mh dyplomami nznama, 

Olejek wninowy, do

D/-»rvar>rlf> r th in ż a n T o  wzmacnia cebulki włosowe i zapo- ro m a a a  C ll l l lO W ^ a ,  biega wypadaniu włosów. — Słoik
80 cnt. _______  __________

W n r k  9 T P ń « l r a  do zmywania wł^ów, zapobiega iwo- 
tt U tld j rzenm się łupieżu, ożywia, utrwala

barwę i połysk. — Flakon 80 ent.

W IE L K A

PIENIĘŻNA LOTERTA.

Olejek ehino-taninowy.
poroat w łosów . W  wypadkach, gdzie w skutek choroby 
włosy wypadły, okazał nader zbawienne działanie. Już 
po nżyciu jednej flaszki moina spostrzedz porost. — 
Cena 1 złr. 20 cnt.

Esencja miętowa do płukania ust,
oprócz przyjemnego orzeźwiającego smaku i zapachu, 
bardzo korzystnie w p ły w u  na dz iąsła  I *cby. — 
Flakon 50 ent.

Proszek roślinno-alkaliezny, J,°a
Nadaje perłowa białość, usuwa kamień i kwasy, które 
sprowadzają ból i pruehnienie zębów. — Pudełko 30 
i 60 cnt. _____________

Yiolin środek przeciw poceniu się rąk i pach, — Flakon 50 ent.

P uder salicylowy g -  g g
O łłf k t  V  f‘̂ n*e odwaniający i odwietr^a-
'- 'L /C l U c ń l l l lC J V L J  j ł T j  jący powietrze, używany s biu

rach. zorytarzaeh i do skraplania snniei. — Flakon 5ą Cnt.

fza o L fn -H T -łr d° nacierania ciała, do płukania ust, 
L O a ltJ lU  W V j ,j0 odświeżania powietrza. Flakon 

po 50 cnt. i 1 złr.

( )f ,< [ ;11* ■ k a d z e n ia .  — Flakon po 50 cnt.

R r i l l  i n t u n f l  j est na,jfePszYm ś '0dkiem do pięknego uło- 
1» J L id i lU j l ld i  żenią i konserwowania brody i boLobrodow.

Flakon 50 ent.

Nabyć można we LW OW IE w sklepach własnych ul. 
Kopernika 1. 3, Hotel Eurnpejsk. i ul. Halicka, róg 
Wałowej. — W KRAKOWIE Sukiennice 1. 20, -  

W OZERNIOWCACH Ryn«k 1. 2.

500.000
a r e k

udslala w : zczęiuwym wypadku nai- 
lot8ry* w HAHBUnOłJ przez pcn»tw„ zagwarantowana jako 

na, "tększa wysrana,
yzo«ogóJo>Yo jednak:

1 S :  3 0 0 0 0 0  
1 Ty 3 0 0 0 0 0
*  T y  io o o o o
1 Ty 9 0 0 0 0
1 Ty 8 0 0 0 0
2 Ty 7 0 0 0 0  
J Ty 6 0 0 0 0
2  Ty 5 0 0 0 0  
1 Ty 3 0 0 0 0  
5  Ty 3 0 0 0 0
3  Ty 1 5 0 0 0  

3 6  Ty 1 0 0 0 0  
5 6  Ty 5 0 0 0

106 Ty 3 0 0 0  
3 5 3  Ty 3 0 0 0  
513 Ty 1 0 0 0  
818 Ty 5 0 0  
31730 Ty 145  
1 6 9 9 0  Ty 300,200 
150, 124, 100, 94, 67 

40, 20.
c  — ♦

_ pjM  pr̂ rwolon. fnu w-Mkl nuw .HAŁlUkGU, »— ■ >i :ion. Ujtm rnudi ' 
“« J  1ÓO.ÓOÓ U ia a  J 1.:SOC « pewnole ą L.,’.  wjrgHninl. Ul_ .■ 

*•* pr*«»na«»ony ; i wylos«rwai_i wymoSt

0 .5 5 0 .4 5 0
 MLietą ta j  lo tary l l««t te, ik
w ssystkle 50.500 i n  ri t  k tdre o cna 
°*®a ® a ,  wobok stojąeaj Abali, w  k ltkn  Jnś ' 
m le a lą o a o b  i  t o  w  i L d a u n  k U u k  s  noielą  a  _l« } byó ■■ . .o r___

aiSwn. wygifez pl«xw..=J Ł ».7 wpm BO.U <.
UruHi.j  u « l ,  « 300,

J  eu^nnn 70.000. w t iw .rtei 1 *G .OOC łdo 80.000, w u, 100._ O w i ló d a  ' u l
6 0 0 ,uOO ,>r , a r >  adnak .. * 0 0 .0 0 0  1 *00.000 m art ; t d.

J p r  ; d a ło  <ir77i— lnych .oadw te j . ,  loteryl u j -  
«»nje l i i  1111 |  , a t | t u a y  d - _  . u i  
aeoheą więo watyacy, cŁoąey aakuplć loay oryflnalne,* 1 anto Wleniami do niefro *lę
^ . "**nownTcjb aamawiająeyeh npraaaa ał« o iRłąo— 
nl» naleijtolol w . m i  y a o k lo h  b j . u  .  la o b  ’uk 

, s n a e s k a o h  p o o sto w y o h . Moi] a te i przeaJeł 
F oaiedae u  p rz e k a z e ia  L, -rto  JTr—r  na i r  aenk 
*ai w rkoajw am r ) bataluakl 1 .a  p c b 1 u n e s  p e -
uztowem.

%
j< nłe ąn i,.ia  p ł., . i h ,  Ueagr koertaje: •>

1. cały orygin. los fer 3 .60 
1. połowa orygin. loau Złr. 1.75 
1. V; część orygin. loau Złr. 0.90

K*idan otraymoje lo« o ry fiin R ln y , oyaimóny 
harbeni panatwowym i równooaeinie u ra ftd  OWT 
rOEJuad oi% gnień. Z a ru  po oi%g*i*niti otrzym a  
kaadea biorący ndział arzędową l is to  wyETfcnyclL 
opatrzoną horbem państwa. W y p ła U i W TSTanyell 

n& tyohm i& gt p o d  g w a n n o y a  paA* 
s tw a ,  j a k  to  w p iani®  l« iy . Gdyby \o m n l  
z otrzymujących nie podobał aię wbrew spodziewania 
plan ciągnień, jesteśmy gotowi pnyjąd loay nieodpo
wiednia przed oiągnianlem i zwrtoid naletytoać otriy- 
* “ 5 *a nl«- Na życzenie przędła si« za 
urzędowe plany ciągnień dla powiadomienia sie. A b y  
moda wszystkim samówioniom zadość uesynić upra- 
■aamy obata^nkl jak moina najwoaeśniaj w k a a » a  
raaśe jednalua priod;

’0. kwietnia
I to  w prost do n u  rn w i  O li

hleniin & Co.
Interes Bankierski 

w  I l a m b i i r g i i .



d ź M n ik  T u L S k l. 5

i  Polecone przez bardzo  w ielu  
jL k a rz y  nadw ornyo,h  e e sa r -  
is jdeh ,  k ró lew sk ic h  - k s ią 

żęcy  cli.

Ostrożnie przy zakupnie!
Eatractum iyalti Jurna Hnffa moina 
dęsiać ’ we wszystkich aptekach i 
wielkich handlaeh, żądać należy wyia- 
źnit z marką Jihroniią (w formie 
owalnej z portretem i podpisem wy

nalazcy Jana Hoffa). ___

Codziennie wiadomości o no- 
w yoh uleCzeniach we w szyst-! 
kich gazetach. — "W 40 latach | 
przeszło miljon uleczonych.

U l e c z e n i e  c u d o w n e
(w  w y im ku )

p. r aroia Frułiwirtha w Klcsterbruck obol Znajmu, dnia 21. mai ca I8b6 r.
r i-żka choroba, cierpienia piersiowe, zabijające zaflegmieniaj 

[pierś: i katar żołądkowy zniszczyły całkiem me zdrowie — wszyst-1 
irie śr» dki. których uŹ3Twałem, były bezowocne, gdy tymczasem iiie-| 
bezpieczeństwo u tra ty  życia nieraz mi groziło. N a moje szczęś 3ie 

halecono m i sł dowe p^wo zdrowia Jan a  łlo tfa, które też zakupiłem I 
u  p. Leopolda Siegm ein jun . w Znajm ie. Bogu dzięki już po kioikiem l 
użycoi zauważyłem, że zaflegmienie usuw a się i że cdde:h , na któ- 
rem mi już zbywało, staje się swołr dniejszy. Po użyciu 20  daszek 
oddechałem  lekk - i łatwiej, a apetyt, k tóry całkiem utraciłem,! 
po * rocif, ciśnienia z a r  w żołądku i liczne z powodu napadów ka- 
szłu i ciężkości oddechu bezsennie spędzone noce minęły bezpo-l! 
wrotnie. R  dżina moja, k tóra codziennie obawiać się m usiała o me| 
życie, znowu ma swego opiekuna. Cieszą mnie nadchodzące piękne 

|dni<’, będę dalej używał P ańskich  nieocenionych preparatów słodo
wych, które zalecić każdem u chorem u, jak  ) środek do odzyskania 

|zdrowia, p czytuję subie za obowiązek; trzeba ich używać tylko)
edtllg przepisów. Z wysokiem poważaniem

K arol F rilhw irth , Klosterbruck obok ZnajmuĄ
Wysokie uznanie ze strony cesarzów i królów.

Jego ces. król. Ha;,dostojniejszy Franciszek lózef I. udekorował własnoręczide Jana Hotf.. | 
[wśród nów : Milo mi je t wyszczególnić takitgo męża jak P an .“ Najdostojniejszy Fr. Wilhelm IV.|
k ró l  pruski: Puńskie piwo posłużyło mi. Albert aról Saksonji: Pański ekstrakt słodowy służy wyborniej 
I ;rć)owej matce, i. hrystjan król Dąjiu : Z przyjemnością dostrzegłem błogich skutków Pańskiego środka! 
[leczuiczego na inub- i znajomych moich..

|t>4 razy wyszczególniona w 40 
lak  eh istnienia.

Nie meglem spać. słodowa cze
kolada Jana H< ffa wróciła mi 
sen i apetyt. Antoni Lorenz, 
profesor w Petrinyi 8. lutego 1886.

Rozszerzona po całym swiecie I 
27.000 składów 1

i J a n  H o f f ,
|w  Berlinie i Wiednia wynalazca słodowych preparatów, c. k. nadworny dostawca prawie wszystkich

m onarchów  europejskich, c. k. radca etc. Wiedeń, Graben Brńunerstrasse Nr. 8. I
FArwsza praw dziw a, siły wzmacniająca czekolada słodowa J in a  HotT- (przeciw anemji, błędnicy i bezsenności),!

! WYSZcze^-luiona bó razy w 40 latach. Wszystkie inne, francuski , angielskie czekol.gjy uie mogr iść w porównanie!
" ' c o  do skutków leczniczych czekolada J ulu. Hofte powinna się więc w każdym domu znajdować. I

G ł ó w n e  składy we Lwowie u pp.opt.: Z RuCkera, J.Baisera, P. Mikolascha, H. Blumtnfelda, K Krzyżanowskiego 
J  Wew żorskiego, A. Sklepińskiego, A. Kochanowskiego, i w handlu Karola Bałłabana, w Bielbkn Białej pp. aKt Bluineu’- 

Ithal R- llarifk; w Borysław u Sa„.uel J. F reund; w Brodach pp. aptSksrsre Witosrawski, Kulak i Roder;
|v  Bochni J. M ichnik' w Borszczowie M. Nicmczewski a p t.; w Brzczanaeh Adolf Durst apt. i M. Rosenzweig; w Bueza-
IcZtt Beib Seumann- w C/.ortkowie L. No aa apt.; w Czermowcach A. Bayer, Ig. Schirch, a  Taoakar,
|D r. BarKcr v. Alth, Belaowicz, Krzyżanowski aptekarz.; w Drohobyczu obydwie apteki i u p. Ją błońskie go,; I 

Gorlicach S. B iru ; w Gródku A. Lippus; w Haliczu w apt. p Arinezouakiego ; w Jarosławiu Ronm i WiałockiJ 
S Ellenberg; w Jnślo. T. W. B rag lew iu ; w Kołomyi J. Sidorow ,,-z, w 'Krakowi e api. K. Wiuzniewski, Tran czy uski, E. Stoek-1 
mar, W. ltodyk, J. Jau ig a ; w Krystynopolu Ormc«uWski; w Monasterzyskach J. Mótriez; w Nowym Sączu W. Filipek ap t.; I 

Iw Oświęcimie Polaczek ‘^k ,  w Przemyślu M Krug, Mańkowski ap t.; w Podhajcaoh Karzikiewitz apt.; w Rzeszowi j 
I Karpiński apt., J. G. NengSoi ner, A. Henaittjr i Spółk„; w Samborze źleksiewicz aot. ; w Sanoku A. Ryngi rski, r So-| 
Ikalu Wysoczańcki api.; w Stanisławowie A Amirowicz, Macura apt., W. Waldek, Kalmann Jonas; w Stryju J. Lieber-j 
I nanu, Bałłaban a Aptelgrun; w Tarnopolu F. J  imrogiewicz, H Kahane, Ap, F. Fleischmann ; w Tarnowu J. Miildneril 
|j Spółka J. Schaiff, J. L uft; w Wadowicach J an Pohl; w Złoczowie Józef Gold ; w Zaleszczykach Szymonowicz apt. ; I 

w Żyw cu A. Waniek * 1712 1 — 3 s |

Galicyjski M l i u l  Kredytowy limto
w  K r a k o w i e ,

w y i l n j e

Listy zastawne
6n/„ n a  w a lu tę  austrjnuką losowane w  18 lat.
6 na w a lu tę  austrjacką losow ane w  36 lat.
6‘YJ na  w a lu tę  austrjacką losowane w  18 lat. 

oraz 1’/„ Ł isry  dłużne losow ane w  20 lat.

Listy to są najwłaściwsze rlo lokowania kapitałów, gdyż:
1. Zakład kredytowy w myśl § 5. swv,di statut., uie może prowadzić żadnych interesów 

bankowych lub giełdowych, a  zakres jego działania ograniczony j'«nt wyłącznie do udzie lania pożyczek 
na beznieczeństwie pupilariierii opartych.

2. Bezpieczeństwo to pupilarno stwierdzone jest na każdym Liście Zastawnym podj i- 
sem c. L. komisarza rządowego, obok tego zaś cały kapitał zakładowy Towarzystwa służy jako 
dalsza tychże Listów gwaranci i.

8 Suma zn aj du j ących się w obiegu rdstow Z as t aw n y . 'h nie może p r „ . w y ż - z a c  wie rzy
telności  h ipo tecznych  Zakładu, przy k tó r ych  nadto w myśl ustawy z dn ia  | ł .  kwietnia 1,874 r Nr. 
93 Dz ienn ik  pn .w pań  twa zaintabulowancm zostało, iź takowe służą przedewszystkiem jako kaucja 
na nbezpii czrnie Listów Zastawnych w obieg wypuszczonych. , , ,

Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Z iem sk iego  «ą do nabycia 
po kursie dziennym :

w  K r a k o w i e :  w Galicyj-kim Zakładzie Kredytowym Zi r.mkim, 
w Banku Galicyjskim dla Handlu i l rzemysłu;

Me L W O W I E :  w  G a l ic y js k im  B a n k u  K r e d y lo w y m ;  
w  T a r n o w i e . : w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego;
w  W a r s z a w i e :  w Banku H a n d lo w y m ; „  , ,
w  W i e d u m :  w Lombard- und Escompt-Bank, Kh rtnerstr .sse  10; oraz

w Bank und \Vechslerge.-chaft der BiedeT osterrep hisclien Fscompte 
Gesellschaft, Wien, Kiirtnerstrasse Nr. 9; 

w B e r l i n i e :  w Norddeutseh. Grundcredit Bank;
w  O ło m u ń c u :  u A. C Lederer; _ lfgT 4—0
m  Uet-uie: w Kantoize Laur Herb. r ;  
w  G r a c a :  w Kantora C. Pnickmayer et Comp.;
w  B n i n :  w Kantorze D. Lohmann.

Zapadłe Kupony wypłacają wszystkich powyżej wymienionych instytucjach.

M M  hydropatyczci „STE IllO f pod Kapfeuberaiem
w  S t y r j ł  znany od dawna jako s t a c j a  k l i m a t y c z n a  i  k ą p i e l e  i & l i w o w e .  Gały rok otwarty. 
Z asto so w an ie  elektryczności i massazis (person?1 służbowy sprowadzony z Iiolandji). Miejscowość 
^ołozona w pięknej dolinie M iirz (Alpy styryjskie) 500 metrów u. p. m. o nader łagodnych zmianach 

nperatfiry, od wiatrów zup. lnie zitb zpieczona, ocipowiadi wszelkim w arunkom pierwszorzędnego Zakładu 
leczniczego. Oddalenie od W iednia 4 godziny, od Gracu godzBia pociągiem pospiesznym. Urządzenie Zakładu 
w rgodne, polska biblioteka i czytelnia, obszerny paiL. ,star- unie utrzymany, spacery w lesie łatwe i nie 
meczące wycfczki  w b kie romantyczne góry. IW miejscu s t a c j a  k o l e j o w a  (SfldbahnJ poczta, 
t e l e g r a f .  Bliższych objaśnień udziela Z a rząd  Z a k ł a d u ,

Usty a d r e s o w a ć  należy: A a  d i«  Dżrection des C urorl „SteinerŁof* bei K ap fen berg  
in  Steierm ark . Lekarze zakładów . Doktorzy M iko ła j W in n ick i, M . E . M ierzw iński, 
wlużci ńrf JJąkładu . A  W .  Gostitowslsi. igoo 3—0

MAGAZYN NOWOŚCI

E .  M A G H  A  Y S K E E G O
ws Lwowie, plac Marj’acki w gmacnu Banku hipotecznego vis-&-vis Hotblu Georg’a

p o l e c a :

W ielk i wybór najmodniej szych parasolek po złr. 2, 4, 6, 8, 10 do
najbogatszych. —- E E T -T O IT T -C A S i po złr. 5-50, 6 o0.

Parasole angielsk ie nowego systemu (automat paragon) po złr. 6 50, 7, 8 i t. d.
Skarpetki aagieLkie fi. JYcosif weł

niane i jed wabne tuzin zł. 7, 8, 9 itd.
Dla dam najmodniej sic konfekcje

to jest:
jłotundy angielskie po złr 22, 24, 26 

i t. d.

Fłaezoze i paltoty angielskie (Watter. 
proof) w najmodniejszych fasonach 
po złr. 22, 24 i t. d.

Staniki jersey tricoi, czarne i grana
towe po złr. 6*75, ubieran. bortami, 
jetanii i koronkami po złr. 12'50 
i 14'60 w różuyeh kolorach.

PwletoAkl gmbe triaot ubierane bor 
tami po złr. 18 i wyżej.

Proohowoe angislsKie dla Jam alpa- 
gowe i jeawabne po złr. 16 i t. d.

Kapelusza filcowe ubierane dla pań, 
po złr. 6'5G, 7-50 i t. d.

KKpelneze damskie ogrodo.re ubierane 
po złr. 1’50 i 2'50.

Zkiharpes i ohvuteozki sznelowe jeawa-

Bękawiozki damskie i męzkie jedwa
bne i fil d’ecose po cnt. 65, złr. 1, 
1-50 i 2 złr.

Kapelusze męskie filcowe najnowszego 
fasonu, czarne, bioazowe i popie
late, po złr. 2, 4 i 5.

Kapslu*»e skła ,ana atłasowe, po zł. 10.

Cylindry Habiga po złr. 8 i 9.

Kapelusze angielskie, miękkie, czer
wone, białe, granatowe, zielone, 
popielate i wiele innych kolorów 
po złr. fiftO.

Kapelusze męzkie słomkowe, panama 
i mamiła.

Kossifla męskie bia/e i kolorowe po 
złr. 3 i t. d.

Najnowsze kołnierze tuzin złr 3'60.

bne w nowych kolorach po złr. J  ,
6-50, 8-5C, 10-50, 14-5C j MftnKłety P° li ■ 1 ° za tuzl11'

Wielki wybór waohlarsy modnyoh po Wielki wybór najmodni_. - j .h  i r i s i  
złr. 1 50, 2 3, 4 i t. d. j * *  damskich . męskich.

Goisety francuskie po złr. 6. Chustki batystowe, płócienne i rula-
m L I  * i row-e, pół tuzina po złr. 3 i 4 od

Bękawiozki damskie o 2, 3, 5 i 10 gu najcieńszych,
zikaoh, po złr. 1-30, 1-50 itd.

■1 1 1 Pońosoohy francuski? kolorowe fil d’e-
Ufkawiuaki męskie, zlane z dobiego cosse we wszystkich najnowszych

gatunku po złr. V30 i 1 GO, 2. I kolorach i jedwabne po złr. 1-50.

Kaftaniki fil d’ecosse w ełniane, po
cząwszy od 1 złr. do najlepszych 
jedwabnych.

Kaftanlai, spodnia 1 skarpetki systemu 
pref. Dr. Jagera.

Płaszcze gumowe jWatterprof) i re- 
versible, suknem pokryte po złr. 
15, 16. 17 itd .,— oraz" proohowoe 
angielskie pr złr. 7 i 8.

Płasuoze cienkie gumowe dla pań i pa
nów wraz z torbeczką i rzemieniem 
do przewieszania po u złr.

Hawlok. wełniane (Watterproof) po 
złr. 16, 18 i t. d.

Pleny, szal. i i ołdry angielskie nowe 
wzory po złr 10, 12, 14, 16 itd.

Kufry, torby i nece»airy do podróży 
w wielkim wyborze.

W i e l k i  s k ł a d  
PRAW DZIW EJ PERFD m ERJI 
fcANCUSKIEJ i ANGIELSKIEJ 

tylko z fabryk 
renomowanych za granicą

W i e l k i  w y b ó r  
BIŹUTFRJI FEANCUSKIEJ.

SKŁAD WODY KOLOŃSKIEJ, 
po cnt. 50, zł. 1, 1'50 i 3.

j
U .c i

K A W E J
lepszą jak  p raw d ziw e i n iep raw d ziw i

SYH IUSZE
pó̂  lula po 75 30 crA

poleca- 11500 45—1'

lUNDCL KORZENNY

f  w e i i d f f M
r ó g  u l i c y  { 7 lŁ o r ą ic s y z n x .

Dyplomowana oplewaczka Lobaerwatti-1 
rjum Drezderakiogo uczennica Lowyegej 

Proom w Wlsdnis

I r e n a  Lewi c ka
oiworzyła k"ońeesjonovraną

S zko łę  śpiewu solo
z przysposobienierr do koncertów i oj er. 
P )graii u nauk dostać można w szkole, 
ulica Karmelicka nr. 4 (za c. k. Na

miestnictwem). 3 U—30

W ie lb i skład wyrobów  z Oronzu, porcelany, szkła, drzewa i skóry. 

Kalosze angielskie dla dam po złr. L60 i 2-50, męskie po złr. 3 50 i 4*50.

■ C e n y  n i ż s z e  j a k  d a w n i e j , b a r d z o  p r z y  s t ą p n ę ,  -bs
Zam ów ienia  zamiejscowe ushU ecsniają si$ odwrotną poestą, 1652 3—0

'M M M M M M

usuwającym jest według lir-znyc-h uznai' 
i świadectw lekarskich niezawodnym środ
kiem dyjetetycznym dolcgl ..ości leniwes< 
trawienia jak dyspej sja, brak apetytu 
niesmak, zgaga, odbijanie sic, wzdceie 
obstruk-ja, kongestj i. liemoroidy. niedo- 
ffiewno”  i w. i. — G em *  z a  L z M k ą  
2 #  « t .  I ł o  u a b j c i a  w t  w s z y s ł -  

b l o k  s p t e k a e b  i  k n u d l a c k .

m m

Ces. M . UDrzywil
1714 1—1

I

■Hiarzystwi Lwowska - Czemiogiecko - Jasskiej kok żelamg.

OUOSZEN1E.
Niżej podpisana Ilada zawiadowcza ma zaszczyt zaprosić akcjonarjuszów ces. król uprzyv.iL Towarzystwa 

Lwowsko-Czerr.iowiecko-Jasskiej kolei żelaznej na

I l ł H .  ( z w y c z a j n e )

Zgromadzenie leneralne
k tó re  się odbędz ie

w piątek dnia 30. kwietnia 1886 re o godz. 10. przed południem
w sali Stowarzyszenia inżynierów, architektów  w W iedniu (Esekenbaehgasse 9).

Porządek dzienny jest następujący:
1. Sprawozdanie Rady ziiwiadowczej
2 . Sprawozdanie o ruchu linij austrjackich i rum uńskich w i\ 1885.
d. Sprawozdanie komisji rewizyjnej z rachunków ruchu i zamknięcia rachunków za r. 1885.
4. Wniosek Rady zawiadowczej o rozdzieleniu czystego dochodu.
5. W ybór komisji rewizyjnej.
P>. Odnowienie Rady zawiadowczej.

f 1 PP- Akcjonariusz*:, którzy chcę. wzitić udział w Zgromadzeniu Jeneralnem  lub też wp.dtug statutów
lI«0rS * j ł  7' f S S ;  ? \  naJ,,itl,‘j d o  «l u i »  2 * .  k w i e t n i u  1886 r .  złożyćW iedniu: w kasie, centralnej Towarzystwa (I. E lisabethstrasse Nr. 9), lub też * Han*u a. i t r ó t w e g i e j Ł  

w c. k. uprzywil. austrjackim Banku dla krajów koronnych- 
we Lwowie:  w kasie zbioro.,gi Towarzystwa, w galio. Banku akcjjno-lm .ot., eweufcialnie: 
w  Krakowie, C*eni owcach i Tarnopola: w f.ljacb Kaliń  .k n ju « * o  B .nku kinotecznego;
W Berlinie: W berlmskiem Towarzystwie handlowym • ''
w  Londynie:  anglo-austrjackinćB anku;
w Bukareszcie: w rumuńskim Banku narodowym;
za podwójnie wystawionemi asymilacjami, w którym to ceiu  wvdane zostaną w tych kasach bezpłatne blankiety, 
na co oirzyme.ją ^ ra  z pokwitowaniem odbioru karty lewity mat*vjne na zgromadzenie jeneralne.

W razie zastępstwa muszą bjm własnoręcznie p> d/plsane na odwrotnej stronie k a rt legitymacyjnych znajdu
jące się pełnomocnictwa. '

1. kwietnia 1886 r.

Bada zawiadowcza.
(Przedruk uie będzie opłacony).

—: -"‘i '- ' Jfc.,, y** ^ -f



6 DZIENNI! POumlI.

n a  r a s T i
Polecamm

w e L w o w ie , w  R y n k u  L 42.
S a r d y n k i  f r a n c u s k i e  w oliwie, po 

ct. 25, 35, 40, 60, zł. 1 i 1 20 puczka.
S a r d y n k i  a. N a . t e t .  najprzedniejsze, 

pu ct. 80 i zł. 1'50 puszka.
i n c h o r i l  i a ń s k l e ,  słone po ct. 30 

i 70 puszka.
£ 0 8 0 6  C o i o m b i a ,  marynowany, po 

ct. 90 puszka.
H o m a r y  k r ó l e w s k i e ,  po ct. 65 

i zł. 1.30 puszka.
T o n i n o  w oiiw.o po zł. 1 i 1.80 puszka.
J l a r a n e r e a n i  w oliwie, po zł. 2.80 

"us 'ka.
b i e d z i e  b e z  w ic i ,  marynowane, v> ró

żnych sosaoh, pomidorowy, muszt. itp. 
po zł 1.30 i 1.30 paszka.

Najprzedniejsza Oliwa yirgo, nicejska, 
pe ot, 30, 60, 1 zł. 1JB0 flaszką.

i t. p i . p. 1485 6—0

W a  H f a z o n  w i o s e n n y
NOWOŚCI jak 

k r a w a t u ,  r e } k » w ie » k i ,  l a a k k ,  
p a r a s e i e ,  k e t i u s r f c ,  a s a n z * ® -
t y  1 wum J e  arty k u ł, med mą»*ieh 

polsoa 1615 7—0
w  o g r o m n y m  w y b o r z e

po powroeis z podróży

MA&AZfll A La YILLE DE PAEIS
2. P i-e  Halicki 2.

G a b r y e l  S ł a r k .

P o s z u k u j e  s i ę

KLUCZNICY
na wieś, osoby starszej, doskonała rutyno
wanej wo wszystkich gałęziach '» łpjłlar- 

onra kobiecego. 1073 3—3 
Zgłaezaó się zaruz z podaniem warun

ków ale tylko z ozem świadectwami. 
Adres: X . X . post. rest. J a r o s ł a w .

Nowy hotel.
H  O  T  E  H.

pod

„Białym Jeleniem,“
który dot^d istniał przy ulicy R e'tana 
1. 10, przeniesiony teraz został na

ulicę Kazimierzowską I, 29
Zprzepydieffl m̂ one potnie frontowe 
są po cenaoh jak uajBu szyou

Dobrą i spieszną usługę zapewnia 
się, upraszamy przeto o jak naj
liczniejsze odwiedziny. 1626 3—12

J A W O R Z E
( E r n a d e r T  )

na bzlązku Austriackim. 
Zakłaa woaoieczn'czy I klimaty
czny, tętyca, mleko —  kefir — 
massage i t. d. Lekarz zakłado
wy Docent b r. AmolsńsU. S e a rn  
od 1. maja do końca wre^inia. 
Bliższych wiadomości udziela 
Zarząd kąpielowy w Jaworze p»d 
Bielskiem. 1697 3—13

UWIADOME8NEŁ
Ninisjszem mam zaszczyt zawiadomić 

Szanowną P. T. Publiczność, że otworzyłem

przy ulicy Kazimierzowskie) L 51 
^ a T T T . a n

czrszcznia pierza i peta
|F*~ i a  p o m o c ą  p a r y

i U przyjmuję 
cewe plora Jakoioz staro poduszki, 

zyny i pościel o fu  pośolel dziecinną
po ja k  im jtańwjft h cenach. 
Szczególnie zalecające dla u a r e j  

i c ł e l l ,  która do w y p o s a ż e n i a
ma używaną.
Korzyść czyszczenia pierza, na co 

■anieą tak ze :,tanowijks hygieniezncgo 
itez gospodarczego zwraca się uwagę, 
ega w tein, że pierze oczyszcza się 
ł a s t o t c l  s z k o d l i w e j  z d r o w i a  
.atego też dłużej trwa niż pierze nie- 
izczon*.
Wszelkie pierze, które przez dłuższe 

wanie ściśnięte w bryły i które zo- 
0 przez pot i wyziewy wprost niezdro- 

za pomocą pary zostaje zupełnie 
:owiune, oczyszczone od szkodliwych 
.iewów. 1667 2 4

Z najgłębszym szacunkiem 
B £ K B T A B D  S C  H A _LL.

We m. JatołiŁ
Do zupełnei i pewnej 

■turacji wszystkich cier
płeś tadk > i norwuw, 
nawet takich, na ktoru 
Jotyehozaaaw. środki ais 
pcmagały, a szczegół dej 
chroniczny katar iufądko- 
* t  , osłabienie żołądka, 
kolki, knreze, złe trawienie, 

Lojaźliwośó, bicie serea, ból głowy itp 
K r o p le  i w .  J a k ś b ą  sporządzone 
et dług recepty Bssysb mntossw, grec. 
klasztoru A e t r  a , destylowane z *2 
Mjlspszyob rośli* leozsiezych Wschodu, 
z ktoryeh każda z osobna ząjmnje w 
medyoyma pierwsze miejsce, wywiera 
przez p'4ąosea.e, przy użyciu kropli, 
pewny skutek.

1 flaozka 60 ct., 1 wielka flaszka zł. 120.

Główny skład: M. Sohnt/ Hannoyer, 
Sehiilerstrasse. 49. Składy utrzymują: 
Pp. apt. Zygmunt Bueker we L w o w i e ,  
uHca Krakeweka — apt. Wiktor Redyk 
w K r a k o w i e  — apt. Molnar Lipót 
w Koszycach — apt. Em. Koranyi w 
Nyiregyhaza — apt Dr Gg. Racz w 
Miskolezu — apt. Dr. Rothsehneck w 
Deoreczynie — apt- •>>)*<». Ti,n,k

Dla wygnańców z Prus.
IJW IADO IUEAIE.

Za każua szklankę =  ćwierć litra Pilznera, którą Szan. 
Publiczność skonsumuje w pierwszym tygodniu po otwar
ciu w restauracji pod godłem „Pilzneńskie Źródło'‘ plac 
Marjacki 1. 3, oflaiuję 1 centa na rzecz wygnańców z Prus. 

Józef Rapoport.
Reprez. pilzneńskiego browaru mibszczańsk. na Galicję i W. Ks. Krakowskie 
1688 5—0 we I.wowie ul. Sobieskiego 22.

SCHERINGA ESENCJA PEPSINY
(ptynu ułatwiającego trawienie;, według

3D r- O s k a r a  H ileT orsicłj-a,
profesora >mhk i o Środkach lekarskich w uniwersytecie berlińskim  

Według spostrzeżeń panjw profesorów Dr. F a n n u i  i Dr. H a g e r ,  
najskuteczniejszy z . w.zyitkieh preparatów pepsiny w chorobliwym stanie 
żołądka (nazwanym zwykle ,uaoym  lub zapsatym żołądkiem"), jako medy- 
c. 11* wypróbowany, iest d i zaiecenia.

\ jW  Naloty zwi mać uwagę na to, aby daszki zaopatrzone były 
hę ochronną jedynej fabrykiw mar:

S O H E M N Q ’S  G R C N E ,  A p o t h e k e  i n  B e r l i n ,
Chaus.eestrasse, 19.

Oirjymad można we Lwowie w aptekach Piotra Mlkolatcna, Zygmunta 
Rnckera I A it łm i*  SMnpJśskiago.

C e n a  1  z ł r .  a a  c n t .  w . a . 1<K)5 5 - 0

C U B j » t  Si. tw letn ia 1 r
m e s e m
L O S T jjilrJ llr lO

C!óm uaniii w w[(>m L .

umjuu-Iuuuu®1M lUnań201* U788
m  L . 0 0 7  i « h i  JttUft 

w hinrre loteryj.ism wą giartkisgg Jsokiy Molo, WaftntrguM 1

Ma gazyn 1‘oreelany i Szkła

EO. GEBHARDTA
we Lwowie, plac Marjacki 1. 7 ,

poleca 1634 3- 0

w największym wyborze i z pierwszorzędnych ź ró ^ :
Serwisy stołowe, herbaciane I kawowe.
Szkło kryształowe, rznięte, grawirowana, cienkie 

m —-m m  U  ■  mousselin, i gładLie zwykłe.
WM  ■  m Serwisy ozdobne do wina, piwa i likierów.

H  Kosze i talerze na ciast* i owoce.II Klosze na ser i masło i Serwlslkl na ocet I oli-
w oprawie z drzewa i metalu od

żł. 1 do 2‘50 i wyżej.
SKKAD K O H ISO H T

Srebra chińskiego i alpaki
z najstarezej renomowanej fabryki Conraetza

w W i e d n i u .
C e n y  f a b r y c z n e  s r e b r a  c h i ń s k i e g o :

1 tuz. noży i grabków stołowych . . . zł. 31 i 82‘50
1 B „ desertowych . .  24 i 25‘50
1 „ łyżek s iłowych . |  16 i !<•—
1 s łyżeczek do kawy . . . „ ° 1 '-"0

w Budapeszcie 1CS8 5—Ui

Materje na ubiory łWI
tylko 2 dobrej trwałej wełny owczej, dla m ężczyzn średniego w zrostu

9  In ( Ea w - a - a dobrej wełny owczej |3.10 mttrow • ■ 8 _  „ „ .  Wołny owczei;
■ ■ I .  ,  10"—  „ „ ,  delikatnej w ełay ow czej;

jeden garnitur |   ̂ > 12 40 .  .  ,  eałk . delikatnej wełny ovr«zej.
Pledy podróine sz tuka po 4, 5, 8 i 12 złr. —  E leganckie ubiory, 

spodnie, za rzu tk i, surduty , p łaszcze od deszczu, tyfle , baje, commis, 
kam garny , szew ioty, tryko ty , sukna damBkie i bilardow e, peru ^ ien y , 
do ik ing i, poleca:

Handel sałożony J A N  S T IK A R O F S K Y  w roku 1866.

S k ł a d  f  a . I d x ~y o  z n - y  w  B s r n l e .
Wzory franco. K a rty  ■ w zoram i dla pp. kraw ców  niefranko 

wane. Za pobraniem pocztowem z górą złr. 10 franoo.
Posiadam  ciąg ły  sk ład  w artości przeszło  150.000 złr. i n atn - 

ra n ie  zostaje  m i pcay moim 4 w iato wyra in te resie  w iele resztek dłu
gości 1— B m etrów , jestem  więc zmuszony takow e zbyó niżej cen 
fabrycznych. K ażdy  rozum ny człowiek pojmie, ze z ta k  małych rs- 
SZtek wzorów nie m ożna przesłań.

Towar niepodobający się, zostanie wymieniany lub zwrócą 
się pieniądze otrzymane. 'Zwraca się uwagę u „ tę okoliczność. 
ż„ i inne firmy wymieniftją resztki, może nawet na gorszy to
war locz nie /.wracają raz otrzymanych pieniędzy).

■vr skutek naśladowań przez nierzetelne i niezdurnr firmy 
[ jestem  zmuszony nie umieszczać dalej inseraty w gazetach, tylko 
upraszam Szan. P. T. moich odbiorców, aby raczyli sobie moją 
firmę dobrze zapamiętać, ażeby w razie potrzeby n n e  zaszczycili 
swojemi zamówieniami, a usilnem mojem staraniem  będzie takowe
szybko i rzetelnio wykonać.

Korespondencje przy jm ują  się W ję zy k u  niem ieckim , węgter- 
iklm. czeskim, polakim , włoskim i  francuskim . 1572 14—21

C e s .  k r ó l .

N A JW Y Ż S Z E  U Z N A N IE .

J  K ąpiele G leichenberg
w Styrji.

Godzina jazdy od staoji Feldbaoh węgierskiej kolei zachodniej.
Rozpoczęcie pory  1. maja.

Alkaliezno - muriaiyezne i źelaziste szczawniki, wziewania, igliwiowe 
i ozpylone i «.oły zdrojowej (także w oddzielnych pokojach) pneuma-ty- 
tyczny p^kój obszaru na dziewięć osób, wi ilki przyrząd do wdychania, 
pieniące kąpiele nasycone gazt jj kwasu węglo-rego, źelaziste, igliwiowe 

i rzeczne, zimna kąpiel całkowita i hidroterapia, żętyca 
owcza i mleko, prosto od krowy młako w umyślnie 
zbudowanyn. zakładzie mlecznym. Klimat stały 
miernie wilgotno-ciepły Wysokość n. p. m. 300 n 
Mieszkania, wody mineralne i wozy można zamówić 

w Dyrekcji. 1711 1—6
> ---------------------------

Mączkę kościaną
preparowaną kwa&em siarkowym

poleca p^d zasiewy wiosenne

a szczególnie jako wiosenny pognój pogłówny na oziminę.
Fabryka wytworów chemicznych i nawozowych

Juljana Wanga we Lwowie
k a n to r : ulica Sykstuska 1. 8. 1687 5—5

Główny skład kapeluszy
Marcina Mullera

we L w o w i e ,  ulica Halicka 17.;
N a  s e z o n .  1 8 8 6

, K  b p e l  UoZc męzkie, sztywna lub półsztywne, 2, 8, 3.50, 4 i 5 zł. 
R a p e l a o z e  męzkie, miękkie, czarne, brązowe, granatowe i w wielu 

innych kolorach 1, 1"20, 1"50, 2, 3, 4 zł.
C y l i n d r y  jedwabne 5, 6, 8 i 9 zł.
C j b a p e a n - c l a q n e  atłasowe 8, 9 zł.
K a p e l u s z e  z fab ryk i Habiga 5 do 6 zł. 1583 1—6
C an n ik i n a  żąd an ie  ro z s y ła  s ię  f ra n c o . M ia ra  w e d ł.c e n ty m tr .

Oas. król. u p ra rw ll.

GALICYJSKI AKCYJNY BANK HIPOTECZNY
sprzedaje po kursie dziennym 152£ ss—o

5°0 L isty  H ipoteczne,
jako ti i

6% Premiowane Listy Hipoteczne.
Zlecenia z prowmcj. wykonuje iii, boz prowizji odwrotną pocztą.

Doiiiesienitj o otwarciu sirMu ubiorów.
Mamy zaszczyt uprzejmie donieść F T Publiczności, że także we Lwowłfl 
przy ulicy Teatralnej, 1 .1, otworzyliśmy skład z naszej fabryki pochodzących

Ubiorów męzkich i dla chłopców
Olbrzymi wybór wszelkich możliwych UDrań męskich i dla chłepców, 
najdokładniejsza robota i nienaganny krój wiedeński naszych wyrobów, 
tudz.eż oryginalne ceny hurtowne, po klóiyeh w B: azyct detajl:. znyeL 
sprzedajemy składach, napawają Bas niepł^nną nadzieją, że P. T . r n -  

blicznoić nabywać będzie nasze wyroby.
Zaprsszająo do łaskawego zwiedzenia naszego składa, kreślimy się z pow-łaaism

Heilmanii Kohn i Synowie
fa b ry k a n c i obiorów  * W iednia. 1675 6—0

Skład we Lwowie: ul. Teatralna 1. 1. Skład w Krakowie : nl. Grodzka 1. 9.

H A N D E L

KAKOLA B A Ł Ł A B A
poleca pod nazwiskiem

, S  Y R I  T L I S Z
we Lwowie sprzedawaną

a . w w  m i
w n a j l e p s z e j  j a k o ś c i — 1 kilo 1 zJ 

Hj 4*/« kilo tej kawy rozsyłam franco na każdą staeję pocztową

Ł i p p n A i n r A

KARLSBADZKIE
PROSZKI MUSUJĄCE

m a p t e l c l  Ł i p p m a n n a  w  K a r k b a a s l e .
Przyrządzona za wszyotklob części składowyob wód mlnsralnyob kariobadzklek, 
rają wszystkie pierwiastki I icznlezs tyrbło wód, dutegetoź zaałwg.,. w modyoya«j u

awie-

Użycie przyjemne. 
Podniecają

najuezególaiojsza iwagę.

i a d e  m e c n u
dla eierpiąeyuh ul żołądek.

Skutek pewny.
^rzjfOjleozaij^rawlijijOj,

Dajewski i Spółka
Niezrównany środek przectyszwający,

działa wyjątkowo prędko i pewnie.

P r z y j e m n e ,  t a n i e ,  w y g o d n o .

1639 4—10
w Podhajcach

polecają

P łu g i aniwersalne, systemu Sacka,
, ,  nowe lekkie S a m o c h o d y  W. baranowskiego,
„  c z t e r o s k ib o w e d o  podkładów .  przyorywania siewu,

Płużki d o  k a r t o f e l ,  doskonałe jednokonne, lekkie i silne, 
z gwarancją za doskonały i praktyczny wyrób. G6D) ZnilODB.

5 kilowe
BECZUŁKI WINA

poleca handel

Z d r o w e !
przed wszystkiemi

HEGELAMO-TOMJSK1CH WIN
K. F. POPOW ICZA

w Tarnopolu
l  beczułka Hegelai.toegc stołowego w  »a p- zł 210 
1 beczułka Hegel.ij. stoł lepsz po . , • złr. 2.80 2.50

beczułka Hegelaj. tot. aromat, po . . złr 2.70 i 3.

dlatego O r r t  O w l a ą e o !
drastycznebii środkami przeczysiczająceai, pigułkami i l. p. 

usługują na nw/giędnieaie.
Zalecono przez lekarzy, jako środel domowy w zimie, w cierpieniach żołądka, trze

wi j  w brzuszny h, wąircby, n irek 1 pęeharu.
Jako wyśmienity I przaz publiczność bardzo pogzuklWMy irodnk dowwy,
z wielkiem powodzeniem nżywany w osłab.onem trawlsnln, braku apetyt* tułi kłania 
żołądku, przeciw karczom żołądka, mdłośeum, zgadze, i&fljgmienia, odbijania zię 
i wzdęciu; leezy zastarzałe hemoroidy, ból głowy i m ig » n », wreaieie jako wyśmie
nity środek przeczyszczający w uperearwem zatwardzenia. — Przeciw oiyloceiom

nietawodny środek.
* ła e  można pudełko oryginalne ■ 12 parami po 2 złr., 1 parę p» 20 et. we 

wszystkich aptekach w ki&ju i zagranioy.
Z w r a c a m y  n w a g e ,  ie każdy pojedynoey proszek aosi zMeaek pr-tekało-

wany i unw  > „LlńPMANK,
Rozsyłka cantralna a Lir mana apteki Farlsbadikioj.
Za nadesłaniem 2 tłr. 6 et. nadeyła się fianoo 1 oryginalne pudetke. Mniej

niż jedno pnlełko nie po tyła się.
Du.tać można w C łm lte jl w Białej w aptece miejscowej, w LwOwN u pp

spt. Redera, Witusławskiego, w Drobobyozu u p. a f t  Aiehmiillera, w KUoayl n f .  apt.
Steugla, w Krakowie u pp. apt. Borkowskiego, Siedleckiego, Sobierajskitge, Stoakeraiea 
Wiśniewskiego i KroLiewicza, we Lwawlo u pp. apt. Kr.yżanowsklegu, Beisera. Blumen- 
thala, Mikolascha, Ruckera i Sklepinskiego, w Przemyśla u pp. Mańkowskiego l Nahllka 
w Rzeszowie u p apt Karpińskiego, w 8a nnerza u j Aleksie eieza, s. Slealawio, w Stryj* 
Gartuera, w Tarnopolu a pp. api J_mrogiewieza, Kahanego, w Taraiwee i j>p apt. 
Chodackiego, Kirasa. B u k o w i n a : * Czeraleweaob a pp,
i Kr*yżanow»liiego, tudzież w Borysławiu, Jaroełuwlu i Lisku.

apt. Altha, Barowa, 
1666 lo—0

zlr. 4.30 
złr. 2‘—

i beczułkę samerodnege wytrawnego po . .
1 beczułka Ermeleki Bakator, stołowego p i 

C Z E B V < l N £  W I S A :
1 beczułka wina W isz o n ta i ...................................... złr. 2‘50
1 beczułka wina Wiszontai s t a r e g o ...................... złr. 3'—

Ceny rozum eją się franco z beczułką okutą żela- 
znemi obręczami, z opłaconem portem pocztowem, tak, 
l i  łaskawy odbiorca żadnych innych kosztów nie po
niesie — Kupując wina osobiście tylko u producent iw 
z Tokijskiej ikolicy. zaręczam z « smaczne, naturalne
i leusze wina, iak z Werszec, które w 5-cio kilowych

1 - ’ ■ ■ 1505 2 2 -0

Proszę

M T  T e l e g r a m . - i |
15000 sztuk prawdz. berneńskich czysto wełnianych

lateryj aa obrania męzkie
u  w i o n ą  i  l a to ,

koloru czarnego, brunatnego, jasno i ciemno popielatego, cztkulzdowepo i 
drap, niebieskiego, nakrapianegu i we wszystkich modnych kolorach i deseniach, 

p o  a a d a ł w l a j ą c o  n i a k l r b  c e n a c h .
Każde ubranie pierwszej jakości, kosztuje tylko 

„ .  lepszej .  .  „
„ z najlepszej wełny owczej „

M a s a r z u t k ę  kosztuje M a t e r j a  pierwszej jakości
lepszei „

Materje są najmnioj dwa razt tyło wam

zł

zł.

j|Galicyjski Bank kredytowy ^
|począwszy od Ma 17. listopada 1885 r.|
M w y d a j e  |9

1 4 'jo Asygnaty kasowe §
z 30 dnlowem wypowiedzeniem, M

|  P°|o Asygnaty kasowe i
H z 90 dniowem wypowiedzeniem. rJ
TO 1007 2 4 - 0  J D j T T O l E C j a .  B j!

i przydają się wybornie ' .a męzkie i damskie płaszcze od leszcza, na snknis 
wełniane i szlafroki. — Opróez tegc mam jeszc .j na składzie od pswnsj | 

naiy konkursowej kilka tysięcy i .tak

prawdziwych berneńskich kamgarnowych materyj
n a  u b ra .tia  m ęzkie

ICzczystej wełny owczej
w najnowszych tak ciemniejszyoh jak i jaśniejszych modnych kolorach. — J 
Materje te, które w fabrykach kosztawał] 15 zł., sprzedaję teraz za bezcen 
tylko po zł. 8 .7 5  ct. za zupełna abraula

Materja wystarcza zupełnie na snrdnt, kamizelkę i spodnie, nawet na |
najsłuszniejszego męzczyznę.

Każdy więc powinien we własnym interesie kupować, bo przy te oko
liczności tylko kupujący na teu  zyskuje, gdyż fabrykant traci wiele na I 
tym 'ewłrze.

Jako dowód śeisłej rzel slnośei oświadczam nlniejszem publicznie, l i  
każdemu zwrócę pieniądze, gdyby mawrja zawiodła w ocaekiwaniaeh. Dla
tego każdy może zamawiać bez ryzyka.

Równocześni możut lostat jeszcze kilka tysięcy

Pledów do podróży
po zł. 3.50 w pierwszej jakości, «,ł. 5.b0 lepszej jakości 

w bruuatnych uakrapianych modnych kolorach 
Pledy te są co najmniej j/odwojnie warte, o czem kupujący łatwo Kię przekona 

Są one wielkie, szerokie i grube nie łatwo wlec uuiywuj, się. 
Wysyłka za gotówkę lub za pobraniem pocztowem ; zleasuj* należy adreso

wać do fl,-my przez ' k. sąd handlowy zaprotokołowanej:
J .  H .  B A B U f O H  I C Z

Schafwollwaaren - Man ifactur 
W ie m , I k l -  H im ś e r e  Z o l l m u t  s i t r u a e  9 .

1641 2—6

• v
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